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szawskiego w Zakładzie Fizyki
Jądra Atomowego Instytutu
Badań Jądrowych 22. XII . br.

nastąpiło uroczyste uruchomie­
nie zbudowanego całkowicie
w Polsce elektrostatycznego
ciśnieniowego akceleratora ty­
pu Van de Graaffa na napię­
cie 2.500.000 Voltów. Akcelera­
tor warszawski został zaproje­
ktowany przez nieżyjącego już
mgr inż. Lecha

pod kierunkiem

żyjącego prof.
Soltana. Ciężar
budowy spad!
pracowników mgr mgr: Euge­
niusza Górskiego, Andrzeja
Marcinkowskiego 1 Mariana

Jaskółę. Na zdjęciu: Widok o-

gólny wnętrza akceleratora —

technik Marek Sz-tark i Ry­
szard Kołnierzak.

Bobrowskiego
również nie.
dr Andrzeja
dokończenia

na młodych

CAF — fot. Czarnogórski

|Ih Proleta ri lisze wszystkich krajó

TT"1TM Gazeta
polska TV

W przyszłym roku 70 proc, obszaru kraju
w zasięgu XI muzy

WARSZAWA (PAP)
Blisko 70 proc, obszaru Polski znajdzie się w roku

M przyszłym w zasięgu ośrodków nadawczych TV. Ten
? przeszło 30-procentowy przyrost w porównaniu z br.

wpłynie na zwiększenie liczby posiadaczy telewizorów
z ok. 600 tys. w br. do prze szło 900 tys. w końcu 1962 r.

Tak znaczne rozszerzenie zasięgu telewizji w naszym
kraju stanie się możliwe dzięki inwestycjom, na które
przeznacza się łącznie ponad 160 min zł (razem z dotacja­

mi komitetów społecznych).
Przede wszystkim urucho­

mionych zostanie w roku przy­
szłym kilka nowych stacji te­
lewizyjnych. Zwiększona bę­
dzie także moc nadajnikćw w

czynnych już ośrodkach. TV.

Chruszczów zapowiada
opracowanie

nowej konstytucji ZSRR
MOSKWA (PAP)

Poniedziałkowa „Prawda” zamieściła tekst przemówie­
nia Chruszczowa wygłoszonego na naradzie pracowni­
ków rolnictwa Ukrainy w Kijowie.

W obszernym przemówieniu,
mówiąc o sytuacji międzyna­
rodowej premier Chruszczów
podkreślił m. in., że pozycja
Związku Radzieckiego na a-

renie międzynarodowej jest

Krótko z kraju
„Makrocyklina"

Przemysł farmaceutyczny sygnalizuje rozpoczęcie produkcji
20 nowych, cennych leków. ,

Będzie to antybiotyk „Makrocyklina”, o szerokim działaniu

bakteriobójczym. Znajdzie on zastosowanie w leczeni-u wielu
chorób zakaźnych. W oparciu o technologię sporządzoną
w Instytucie Antybiotyków rozpocznie się wytwarzanie neo­
mycyny, erytromycyny, kandystyny. Wśród nowości wymie­
nić też warto grzybobójczą nystatynę, „Edan” — preparat
znieczulający, „Ipronal” — do leczenia chorób psychicznych.

„Sport" wymierający
Ciekawe zjawisko: raptownie zmniejszyła się ostatnio —

i to znacznie — ilość przestępstw określanych przez prawni­
ków jako „szalbierstwo”, a polegających na jeździe na gapę,

z uciekaniu z restauracji bez uiszczenia rachunku czy wyłudza­
niu jakiegokolwiek innego świadczenia, które jest płatne. Za­
sługę trudno przypisywać wyłącznie ogólnemu procesowi
wzrostu uczciwości — wynika także z lepszej kontroli i wyż­
szych kar. Jest to jeszcze jedno świadectwo, że środki te

skutkują i że przestępstwo zanika, kiedy przestaje się opłacać.

34!

Bardzo

kraju.
ośrodków kulturalnych zaprojektowały w sumie 34 prapremiery
sztuk współczesnych polskich dramaturgów. Sama Łódź pro­
jektuje wystawienie aż ośmiu takich prapremier. Nieco w tyle
pozostał Kraków z czterema prapremierami i jednym w ich
liczbie debiutem:

Patrząc
rzuca się
sunku do

bogato zapowiada się repertuar teatrów w całym
Tak więc teatry miast wojewódzkich i większych

„Panem Twardowskim” Szczepańskiej,
na plan repertuarowy teatrów miast wojewódzkich
w oczy swego rodzaju patriotyzm lokalny w sto-

dramaturgów. Każdy wystawia swoich autorów.

Sklepów <— więcej
W przyszłym roku handel otrzyma ponad 4 tysiące nowych

sklepów oraz 326 zakładów gastronomicznych o łącznej ilości

ponad 22.000 miejsc konsumpcyjnych. Większość nowych skle­
pów dostosowana będzie do samoobsługowych i preselekcyj­
nych form sprzedaży. Do końca przyszłego roku mają być
także zmodernizowane wszystkie poństwowe domy towarowe.

350 min pudełek
Miasteczko Sianów w Koszalińskiem liczy trzy tysiące sie­

dmiuset mieszkańców, z których większość pracuje w fabryce
zapałek. Pierwsza fabryka, a raczej wytwórnia zapałek, zało­
żona została w Sianowie w roku 1845 i zatrudniała tylko dwóch

pracowników. Właściciel wytwórni zapałek August Kolbe roz­
prowadzał produkcję ze swojej wytwórni wędrując pieszo od

miejscowości do miejscowości. Dziś Sianowska Fabryka pro­
dukuje w ciągu roku 350 milionów pudełek zapałek.

Muzeum winiarskie

Jedyny w kraju dział winiarski Muzeum Okręgowego w Zie­
lonej Górze, wciąż wzbogaca się o nowe eksponaty. Oprócz
przedmiotów, obrazujących rozwój winiarstwa na Ziemi

buskiej znajdują się tam również eksponaty winiarskie z

nych regionów kraju m. in. drewniane antałki i beczki
wina z XVIII w. oraz słynne kryształy XVIII-wieczne z

dziwiłłowskich hut w Nolibokach i Urzeczu.

Lu-
in-
do

ra-

dobra. Przemysł pracuje do­
brze i jak nigdy mocna i po­
tężna jest siła obronna ZSRR.
Mamy wspaniałą technikę
wojenną — dodał mówca.

Wspominając, że niedawno
Związek Radziecki dokonał
eksplozji bomby o mocy 50
megaton Chruszczów podkre­
ślił, że otrzeźwiło to niektó­
rych odwetowców i ich pople­
czników. Naród radziecki —

powiedział mówca — swą pra­
cą będzie nadal umacniał po­
tęgę swej ojczyzny.

Następnie premier Chrusz­
czów szeroko omówił zagad­
nienia dotyczące rozwoju rol­
nictwa podkreślając m. in., że
komuniści Ukrainy dobrze
zrozumieli krytykę, . jakiej
poddano ich pracę w dziedzi­
nie rolnictwa i że obecnie U-
kraina wyprodukowała zboża
więcej niż kiedykolwiek do­
tąd.

W swoim przemówieniu
Chruszczów zapowiedział, że
zostanie zwołany zjazd koł­
choźników, który rozpatrzy i
zatwierdzi nowy statut spół­
dzielni, ponieważ obecnie o-

bowiązujący statut już się
przeżył.

Premier Chruszcz.ow o-

świadczył również, iż trzeba
będzie opracować i uchwalić
nową konstytucję ZSRR, któ­
ra odzwierciedlałaby obecny
etap lozwoju państwa radziec­
kiego i wiązałaby się z nowym
programem partii.

Łącznie polska telewizja ma

dysponować pod. koniec przy­
szłego roku 15 telestacjami o

mocy nadawczej 141 KW (w
bież, roku — 80,2 KW). Naj­
wcześniej uruchomiony zosta­
nie nadajnik przekaźnikowy w

Zgorzelcu, który retransmito-
wać będzie audycje dla turo-

szowskiego zagłębia węglowe­
go. W lutym przyszłego roku
rozpocznie emisję programu
telestacja w Bydgoszczy. W
połowie przyszłego roku nowe

urządzenia nadawcze otrzyma
również Gdańsk, a mały na­
dajnik pracujący obecnie w

Gdańsku, zostanie przekazany
Kielcom.

Na liście miast, w których w

1962 r. rozpoczną pracę stacje
telewizyjne, znajduje się rów­
nież: Lublin, Zielona Góra,
Białystok, Kraków, Rzeszów.
Te dwa ostatnie miasta oraz

pracujący już ośrodek w Po­
znaniu dostaną (obok Zgorzel­
ca) dużej mocy nadajniki pol­
skiej produkcji.

Tak więc rozwój polskiej te­
lewizji charakteryzuje objęcie
jej zasięgiem Okręgów o dużej
przewadze ludności rolniczej.

Dla zapewnienia dobrego
przesyłania programu — zna­
cznie rozszerzy się krajowa
sieć . przekaźnikowych stacji
retransmisyjnych małej mocy.
W poważnym stopniu uspraw­
niona zostanie wymiana i tran­
zyt programów między Polską
i jej trzema sąsiadami.

W parze ze wzrostem zasię­
gu nadawania zwiększy się
także program naszej TV. W
tym roku wynosił on łącznie
2200 godzin. W roku przyszłym
powiększy się o dalsze 7 proc.
Na wzrost ten będzie miał
wpływ przede wszystkim pro­
gram z nowo uruchamianych
ośrodków, jak i powiększenie
liczby audycji we Wrocławiu
i Katowicach. W przyszłym ro­
ku w Warszawie uruchomiony
zostanie w ośrodku TV w

PKiN centralny zespół emi­
syjny, umożliwiający szybszą
koordynację techniczną, nada­
wania programu z rozmaitych
źródeł.

W r. 1962 telewizja zacznie
wprowadzać w swym progra­
mie szereg nowych, atrakcyj­
nych pozycji. Będą to m. In.
telewizyjny teatr popularny,
program satyry i humoru dla
dorosłych i młodzieży.

68 zabitych, 30 rannych

Katastrofa kolejowa
we Włoszech

RZYM (PAP)
W sobotę 23 grudnia, nieda­

leko miejscowości Catanzaro
w Kalabrii (południowe Wło­
chy) nastąpiła tragiczna ka­
tastrofa kolejowa. Ostatni

wagon pociągu wyskoczył z

szyn i runął w przeszło 30-me-

trową przepaść, na dnie której
płynie rzeczka Fiumarella. W
katastrofie zginęło co naj- na zakręt w wyniku czego u-

mniej 68 osób, a przeszło 30
odniosło rany.

Wśród pasażerów pociągu,
prócz robotników 1 chłopów

liczni uczniowie i studen-

któr-zy jechali na święta
swych domów. Rząd wlo-

powołał specjalną komi-
w celu zbadania przyczyn

z okolic Catanzaro, znajdowali
się
ci,
do
ski

katastrofy. Przypuszcza się, że

maszynista chcąc nadrobić
kilkuminutowe opóźnienie z

nadmierną szybkością wjechał

ów, łączcie się!

Kraków,

środa 27

grudnia 1C61 r.

Konkurs na dywany
Zw. Spółdzielni Przemysłu Ludowego i Artystycznego

inicjował konkurs na kilim, gobelin i dywan. Konkurs
za-

ten

został obecnie rozstrzygnięty. Pierwszą nagrodę za dywan
zdobył Jerzy Zabłocki z pracowni Wyższej Szkoły Sztuk Pla­
stycznych w Sopocie. Jego projekt daleko odbiega od „suche­
go” traktowania tematu, jest... poetycki. Jeśli chodzi o gobe­
liny o tematyce historycznej — to nagrody uzyskały m. in.:

„Westerplatte” W. Sadleya i • „Kosynierzy” W. Kostrzewy,
a także bardzo malarskie „Miasto” B. Podkańskiej.

Oprócz nagrodzonych prac —. „Cepelia” wytypowała do za­
kupu 20 kilimów, 5 gobelinów i 10 dywanów. Wejdą one nie­
bawem do produkcji.

W trosce o nietoperze
Rada Naukowa Wolińskiego Parku Narodowego postanowiła

większą opieką otoczyć żyjące na terenie tutejszych lasów nie­
toperze, które spełniają jak wiadomo, ważną rolę we właści­
wym rozwoju drzewostanu. Na drzewach założono ok. 100

skrzynek dla nietoperzy.
Rada podjęła również uchwałę o dokarmianiu orłów morskich.

Cukier z informacją
Przemysł cukrowniczy wpadł nareszcie na pomysł (podsu­

nięty przez klientów) oznaczania na paczkach z cukrem czy
jest to kryształ gruby, średni czy drobny. Z obecnej kampanii
sklepy otrzymają ponad 190 tys. ton

sój cukru. Ponieważ dostawy cukru

zapewne przekroczą 700 tys. ton, z

paczkowana, warto zapytać, dlaczego
kich paczek?

oznaczonego w ten spo-
ńa rynek w 1962 roku

czego większość będzie
nie oznacza się wszyst-

ZRA zerwała unię
z Jemenem

KAIR (PAP)
Rząd ZRA zerwał unię federalną

z Jemenem zawartą 8 marca 1948
r. Wyjaśniając ten krok prasa
kairska podkreśla, że: 1) ZRA

zdecydowała się skończyć z poli­
tyką ugodowości wobec reakcji i
nie zamierza wiązać się z rządami
zwalczającymi postęp spoleezny i
uzasadnione aspiracje narodów. 2)
Wbrew oczekiwaniom Kairu fede­
racja między ZRA a Jemenem słu­
żyła imamowi jako parawan w

walce z elementami nacjonalisty­
cznymi i liberalnymi oraz masko­
wała zaborcze intencje w stosun­
ku do południowej części Półwy­
spu Arabskiego. 3) Unia między
Jemenem a ZRA istniała wyłącz­
nie na papierze, a między oby­
dwoma państwami nie istniała ża­
dna współpraca kulturalna czy
gospodarcza, zaś 409 inżynierów,
profesorów i lekarzy wysłanych
przez władze kairskie do Jemenu

wydalonych zostało przez imama.

rwał się ostatni wagon i ru­
nął na dno rzeczki Fiumarel-
li. Akcja ratunkowa była u-

trudniona wskutek silnych o-

padów deszczu.

Najtragiczniejsza katastrofa

kolejowa w historii Włoch

wydarzyła się 2 marca 1944,
kiedy to w tunelu koło Bal-
vana w wyniku uduszenia się
czadem zginęło 521 osób.

LAJKONIK

Co nowego na targowiskach?
Jak

wien

nych
w porównaniu z analogicznym okresem ub. roku

były na targowiskach mięso i słonina, drób (zwłaszcza gęsi
i kaczki) oraz ser biały; natomiast droższe — niektóre owoce

i warzywa: jabłka, cebula, kapusta, fasola i groch.

wynika z danych GUS, w bieżącym roku notowano pe-
spadek cen szeregu artykułów spożywczych sprzedawa­
ły handlu targowiskowym. Tak np. we wrześniu br. —

i — tańsze

3, 15, 27, 32, 41

Końcówki banderoli: 09291,
22737.

KAROLINKA

2,3,20,45,46

Liczba dodatkowa — 24 .

Rok XIII
Cena 50 ar

Wyd. A

Nr 305(4226) mowsKd
OIIGAN KOMHfTU WOJEWÓ02KIEG0101SKIEJ ZJE0N002OHfJ PARTIIR0BOTR102 El

i Święta były mroźne
i spokojne

> WARSZAWA (PAP)
Tegoroczne święta upłynęły spokojnie. Z wyjątkiem

kolei, która jak co roku przeżywała inwazję podróż­
nych, udających się w odwiedziny do rodzin lub na

wczasy — w miastach obserwowano znacznie zmniej­
szony ruch. Przyczyną tego był siarczysty mróz, który
ogarnął prawie cały obszar kraju. Nie stwierdzono
jednak większych kłopotówna kolei ani na

munikacyjnych PKS.

Ogromnym powodzeniem
cieszyły się górskie miejsco­
wości wczasowe a zwłaszcza
Zakopane. W zimowej naszej
stolicy ani razu nie była alar­
mowana centrala Górskiego
Ochotniczego Pogotowia Ra­
tunkowego ani też straż po­
żarna. Znakomite warunki
narciarskie w górach spowo­
dowały, że kolejki linowe
przewiozły w dniach świąt na

szczyty ok. 25 tys. osób. Wy­
padkom uległo tylko dwu nar­
ciarzy, którzy na Kasprowym
Wierchu doznali złamania
nóg. Śliczna, słoneczna po-

szlakach ko-

przez wszyst-
Na niebie nie
chmurki. Naj-

Bard ot, słynna
filmowa, przyno-

fa-

Brigitte
gwiazda
sząca — jak ocenili
chowcy — więcej dewiz
Francji, niż niejedna z fa­
bryk produkujących samo­
chody — wsławiła się po­
stawą wobec szantażu
francuskich faszystów spod
znaku OAS. Na zdjęciu:
Tak będzie wyglądać BB,
wykonując w noc sylwe­
strową piosenkę przed
francuską telewizją. Słyn­
na aktorka akompaniować

sobie będzie na gitarze.
CAF

W lutym przyszłego roku

Wszechzwiązkowa
narada

i

budowniczych
MOSKWA (PAP). KC KPZR
Rada Ministrów ZSRR po­

stanowiły zwołać w drugiej
połowie lutego 1962 roku w

Pałacu Zjaz-
! wszechzwiąz-
sprawie budo-

połowie lutet
_ _______

Kremlowskim Pałacu Zj;
dów w Moskwie wszechzwi;
kową naradę w

__ _____

wnictwa.
Na naradzie będą rozpatrzone

kroki w sprawie zapewnienia rea­
lizacji planów budownictwa in­
westycyjnego, przyspieszenie bu­
downictwa inwestycyjnego i zwięk­
szenie efektywności inwestycji; za­
dania dalszego podniesienia po­
ziomu technicznego budownictwa;
zadania organizacji naukowo-ba­
dawczych w dziedzinie budownic­
twa; kroki w sprawie zapewnienia
realizacji planów budownictwa

inwestycyjnego w roku 1952 i dal­
szego rozwoju przemysłu budo­
wlanego Federacji Rosyjskiej 1
Kazachstanu.
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Rządca Katangi I jego mocodawcy
na starych pozycjach

Ciekawe szczegóły
rozmów

Adoula-Czombe
NOWY JORK (PAP)

Podczas gdy marionetkowy
rządca Katangi Czombe po­
wróciwszy do Elisabethyille
demonstracyjnie traktuje
podpisaną w Kitona deklara­
cję jako świstek papieru, za­
stępca sekretarza generalne­
go ONZ Ralph Bunche, który
przybył w piątek wieczorem
z Konga do Nowego Jorku
zwołał konferencję prasową,
na której przedstawił szereg
znamiennych szczegółów spot­
kania Czombe —■Adoula.

Okazuje się, że w nocy S
20 na 21 bm. Adoula i Czom­
be nie mogąc osiągnąć poro­
zumienia przerwali dalsze
rozmowy. Premier Adoula
wyraził życzenie powrotu do
Leopoldville. Natychmiast o-

kazało się, że przygotowa­
nie samolotu ONZ w podróż
do stolicy Konga potrwa co

najmniej godzinę i w ten spo­
sób Adoula zmuszony został
do czekania. W czasie, gdy
premier Konga oczekiwał na

samolot, Bunche i ambasador
amerykański w Kongo, Gul-
lio.n wzmogli wysiłki, aby
skłonić obie strony do poro­
zumienia. W tym czasie
Adoula i Czombe przebywali

w oddzielnych pokojach i nie
rozmawiali ze sobą.

Podczas konferencji praso­
wej Bunche ujawnił mimowol­
nie decydującą rolę, jaką
odegrał ambasador USA w

doprowadzeniu do spotkania
premiera Adouli z Czombem.

Po upływie kilkudziesięciu
minut Bunchowi i Gulliono-
wi udało się skłonić Czombe-
go do podpisania znanej
8-punktowej deklaracji.

BELGRAD (PAP)
W związku z powyższym

ciekawy jest komentarz ju­
gosłowiańskiego dziennika
„Borba”, który stwierdza, że
Czombe miał dużo więcej do
zyskania na wstrzymaniu
ognia w Katandze niż pre­
mier Adoula. W wypadku bo-

kontynuowania wszczę-
operacji wojskowych
Czombego upadłby.

goda panowała
kie dni świąt,
było ani jednej
niższą temperaturę minus 19,7
st. notowano w górach 24 bm.,
zaś w pozostałe dni słupek
rtęci pokazywał od minus 10
do minut 15 st. Liczni goście,
którzy zapełnili wszystkie
pensjonaty, domy wypoczyn­
kowe i schroniska spędzili
święta w znakomitym nastro­
ju i humorze. Szczególnym
powodzeniem cieszyły się za­
kopiańskie sanki i kuligi. Z
braku imprez artystycznych i
sportowych wielu przyjezd­
nych odbywało spacery po
mieście i okolicach, zwiedza­
ło nowo wznoszone obiekty
FIS.

Niestety wszystko wskazuje'
na to, że piękna pogoda w Ta­
trach ma się ku końcowi. Już
wczoraj o 9 rano na Kaspro­
wym Wierchu dały się odczu£
pierwsze podmuchy ciepłego
wiatru. Jak oświadczył dyżur­
ny meteorolog obserwatorium
na Kasprowym należy się li­
czyć w ciągu najbliższych go­
dzin z wiatrem halnym.

W Warszawie — podobnie Jak i

w innych miastach — stołeczna
służba ruchu i pogotowie MO nie

miały poważniejszych interwencji.
Natomiast, „pełne ręce roboty”.'
miało Pogotowie Ratunkowe.

wiem
tych
reżim

Wierch“ „Miś“ „Gazduś<c
będą żywić turystów

■r

„FIS” przy Rondzie oraz

„Pod smrekami” na Kościusz-
(Inf. wł.). Z przyjemnością

informujemy czytelników, że
projektowane w związku ki trwają w tej chwili prace
z imprezą FIS w Zakopanem wykończeniowe,
bary samoobsługowe będą od­
dane w terminie. W barze

Na leśnej drodze koto Kuźnic — w głębi Giewont.

Urządzenie
dla obu bairów jest już w Za­
kopanem i czeka na zamon­
towanie. Każdy z barów po­
mieści około 100 miejsc kon­
sumpcyjnych, Oddane zostaną
w terminie
stycznia.

Zupełnie
chomioiny
pawilon
„Miś”.

tzn. w połowie

dodatkowo uru-

izostainle mikro-
samoobsługowy

Zlokalizowany przy
stacji kolejki na Gubałówkę
będzie miał 20 miejsc kon­
sumpcyjnych wzimiei60
miejsc (ogródek) w lecie.
Również dodatkowo przy
drodze do Kościeliskiej uru­
chomiony izostainie sambar
„Gaizduś”. W tej chwili trwa­
ją tam prace wykończeniowe.
Bar „Wierch” przy Tetmajera
jest już w stanie gotowości.

W pełni znajduje się mo­
dernizacja zakopiańskiej sieci

handlowej a zakopiańskie za­
kłady gastronomiczne są już
po generalnym remoncie. 15

grudnia oddano 2 nowe sklepy
na Krupówkach: SAM i sklep
z artykułami gospodarstwa
domowego.

Tak więc należy przypusz­
czać, że zarówno handel jak
i gastronomia zakopiańska do­
brze zaprezentują się FIS-ow-

skim gościom. ćhz)

r LEOPOLDVILLE (PAP)

Premier centralnego rządu kon-

gijskiego Adoula w orędziu świą­
tecznym do narodu oskarżył ma­
rionetkowego prezydenta Katan­
gi Czombego o naruszenie przy­
rzeczeń danych w czasie rozmów
w Kitona.

W ten sposób — podkreślił pre­
mier Adoula — Czombe bierze na

siebie odpowiedzialność za uda-
Temaitnie nowej próby rozwią­
zania kryzysu katangijskiego
środkami pokojowymi. Adoula

oskarżył następnie również wład­
ców „Union Miniere” oraz inne
obce siły o popieranie Czombe­
go i udaremnianie wszelkich
kroków zmierzających do wypeł­
nienia rezolucji Rady Bezpie­
czeństwa w sprawie Konga.

.*

Korzystając 1

przerwania ognia
Czombe sprowadza
skową z zagranicy
poparciu władz brytyjskich. Jak

podał sekretarz ONZ, 48 samo­
chodów wojskowych wyposażo­
nych w karabiny maszynowe i

obsadzonych europejskimi najem­
nikami, przekroczyło granicę
między Kongiem a Federacją
Rodezji przybywająo na teryto­
rium Katangi.

W związku z tym sekretarz ge­
neralny ONZ U Th ant złożył
ostry protest u rządu brytyj­
skiego.

chwilowego
w Katandze,
pomoc woj-

przy jawnym

Csfffi E@csfć
rozstrój

nerwowy ?
PARYŻ (PAP)

JProces Eupetaie jak z wo­
dewilu odbył się w tych
dniach w małym miasteczku
fraincuskmi Bourg-en Bresse.
Na ławie oskarżonych zasiadł
lekarz miejscowego ośrodka

wypoczynkowego, który w

letnim sezonie poradził jed-'
neij z kuracjuszek skarżącej
się na rozstrój nerwowy, by...
zdradziła męża i od razu bę­
dzie zdrowa. Konsultacja o-i
kazała się zbawienna: mada-!
me— ...wróciła z wakacji! -

tak promienna, że obudziło to
uzasadnione mężowskie po­
dejrzenia. Indagowana przez
współmałżonka, pacjentka
pomysłowego lekarza wy­
znała otwarcie, jaką jej przy­
pisano kurację. Wówczas mąż
napisał do doktora, prosząŁ
go o potwierdzenie cieka­
wych wynurzeń żoiny zapew­
niając, że nie będzie wyciągał
żadnych konsekwencji. Le­
karz pisemnie potwierdził.
Jakie było jego 'zdumienie,
gdy zamiast dziękczynnego li­
stu otrzymał pozew sądowy.

„Przecież pan zapewnił
mnie, że nie wyciągnie żad­
nych konsekwencji” — zawo­
łał pod adresem męża już
podczas procesu.

„Wobec żony nie wyciągnę,
ale wobec pana, tak” — od­
parł mąż. Występujący ze

strony poszkodowanego męża,
znalny adwokat Florioit uzu­
pełnił: „Mój klient mógł
przecież na podstawie dia­
gnozy pana doktora sam wy­
leczyć w ten sposób swą żo­
nę z neurastenii”, na co le­
karz wzruszył tylko pogardli­
wie ramionami i 'został skaza­
ny na odszkodowanie w wy­
sokości tysiąca nowych fran­
ków. .............. . . j

Uwaga uczestnicy plebiscytu filmowego!

wręczenie nagród
Jak już podawaliśmy, pośród uczestników plebiscytu

filmowego, zorganizowanego z okazji Festiwalu Filmów
Polskich przez Centralę W ynajmu Filmu i „Gazetę Kra­
kowską”, zostało rozdzielone, drogą losowania 12 na­
gród. Otrzymali je: E. Langner, Kraków, ul. Bogusław­
skiego 5/6, J. Zak, Kraków, Mogiła 185, J. Zamłyńska,
Kraków, Konarskiego 13/1, J. Orchel, Kraków, Os. Wie­
czysta, bl. 1/172, M. Zajda, Tarnów, Wojtarowicza 31,
Z. Karpińska, Chrzanów, Grunwaldzka 15/6, H. Micha­
lec, Staniątki 266, J. Łebek, Kraków 50, JW 1457, J. Rej-
dych, Trzebinia, Pułaskie go 7, W. Mzyk, Zielenice, pow.
Proszowice, T. Chwastek, Kraków, Reymonta 11 III DS
UJ i L. Grabowski, Kraków, Strzelecka 13/2.

Wręczenie nagród odbędzie się w kinie „Apollo” przy
ul. Solskiego 11 w Krakowie, przed drugim seansem

filmu „Historia żółtej ciżemki” w czwartek 28 grud­
nia 1961 r.
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WSZECHZWIĄZKOWA
NARADA

W SPRAWIE PRACY
IDEOLOGICZNEJ

MOSKWA. W niedzielę w Wiel­
kim Pałacu Kremlowskim rozpo­
częła się wszechzwiązkowa nara­
da w sprawie pracy ideologicznej.
Uczestnicy narady przeanalizują
działalność organizacji partyj­
nych prasy, radia, telewizji oraz

organizacji twórczych 1 kultural­
no-oświatowych.

W pierwszym dniu obrad w

prezydium zajęli miejsca Chrusz­
czów, Kozlow, Kosygin, Mikojan,
Susłow, Szwernik, Griszin, Demi-
czew, Iljiczew, Ponomariew i

Szelepin.

FRANCO W SZPITALU
PARYŻ. Jak donoszą z Madry­

tu, opublikowany został tam ko-
munikat hiszpańskiego minister­
stwa spraw zagranicznych infor­
mujący, że w wyniku nieszczęśli­
wego wypadku w czasie polowa­
nia genorał Franco doznał złama­
nia kości lewej ręki
ny w lewą rękę.

Dyktator Hiszpanii
został w centralnym
nictwa, gdzie znajduje się pod
opieką lekarzy, którzy stwierdzili,

że jego życiu nie zagraża żadne

niebezpieczeństwo.

i został ran-

umleszczony
szpitalu lot-

ZBRODNIARZ WOJENNY
SKAZANY NA 11 LAT

WIĘZIENIA
BELGRAD. Sąd okręgowy

serbskim mieście Titowo
skazał
watela
Hansa

wojny
tajnej
Titowo Uzice wydał rozkaz roz­
strzelania 20 mieszkańców wioski

Brezoya oraz współdziałał przy
aresztowaniu, prześladowaniu 1
mordowaniu licznych patriotów
jugosłowiańskich.

Uzlce
na U lat więzienia oby-

zachodnioniemieckiego
Kolila. W czasie drugiej
światowej Kohl, jako szef

policji hitlerowskiej w

NOWY RZĄD SYRYJSKI

KAIR. Premierem pierwszego
konstytucyjnego rządu syryjskie­
go po oderwaniu się Syrii od

Egiptu, został dr Maraouf Da-
walibi. Gabinet liczy 15 człon­
ków.

Dr. M. Dawalibi poza stanowi­
skiem premiera zatrzymał sobie
również tekę ministra spraw za­
granicznych.

WYSTAWA
STUDENTÓW POLSKICH

W SOFII
SOFIA. W Polskim ośrodku

kulturalnym w Sofii otwarta zo­
stała wystawa prac studentów

Wydziału ceramiki Państwowej
Wyższej Szkoły Sztuk Plastycz­
nych we Wrocławiu. Na wysta­
wę składają się wyroby ze szkła
1 porcelany.

„NIEMCY”
KRUCZKOWSKIEGO

NA SCENIE W BUŁGARII
SOFIA. Na scenę dramatyczne­

go teatru muzycznego w Pazardzi-
ku weszła sztuka Leona Kru­
czkowskiego „Niemcy” w insce­
nizacji znanego reżysera bułgar­
skiego S. Atanasowa.

Irian zachodni
będzie wyzwolony
Mnród indonezyjski jest zdecydowany
położyć kres okupacji holenderskiej

DJAKARTA (PAP)
Prezydent Indonezji Sufcarno, przemawiając na zgro­

madzeniu kobiet Djakarty oświadczył m. in., że cały na­
ród indonezyjski wyraża gorące poparcie dla wezwania
podjęcia decydujących kroków w celu wyzwolenia Iria­
nu Zachodniego. Setki depesz i listów, które napłynęły
od różnych organizacji indonezyjskich świadczą — po­
wiedział Sukarno — że naród aprobuje mój rozkaz w

sprawie zlikwidowania okupacji holenderskiej w Irianie
Zachodnim.

200 osób

zginęło
z zimna

Prezydent wezwał młodzież
indonezyjską, by przygotowa­
ła się do podjęcia decydują­
cej walki i utworzyła specjal­
ne

_

ośrodki przysposobienia
wojskowego w celu przygoto­
walnia ochotników.

Rząd indonezyjski — mówił da­
lej Sukarno — gotów jest pro­
wadzić rozmowy z Holandią je­
dynie pod warunkiem przekaza­
nia Indonezji Irianu Zachodnie­
go.

DELHI (PAP)
Północne rejony Indii na­

wiedziła fala zimna. Według
dotychczasowych doniesień
zginęło około 200 osób. W sa­
mych tylko stanach Uttar
Pradesz i Biihar w wyniku
zimna zmarzło na śmierć o-

koło 180 ludzi. W stolicy sta­
nu Uttar Pradesz — Luck-
now zanotowano najniższą
temperaturę od 59 lat — 1,6
stopni Celsjusza. W mieście
Kanpur zanotowano zaledwie
0,7 stopni Celsjusza.

*

MOSKWA (PAP)
Poniedziałkowa „Prawda”

zamieściła artykuł zatytuło­
wany: „Irian Zachodni będzie
wyzwolony”, w którym pisze
m. in., że tereny te od wie­
ków były związane nierozłą­
cznie z Indonezją i ze obecnie
siły imperialistyczne pragną
zatrzymać Irian Zachodni, po­
nieważ odgrywa on wielką ro­
lę ,w ich planach strategicz­
nych.

NASSER:

Artykwł „Timesa"
mi® g«b£

spowodować
upadku gabinetu w Egipcie

KAIR (PAP) nasza polityka nie podoba się
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Po Mimowsh gangsdy- Maawillw

pamiętać, że już we

1962 roku we Francji od.
mistrzostwa Europy, że

albo „przeprosić się” z Olesie.
wicz. Chyba słuszniej jest przyjąć
zasadę, że w reprezentacji wystę­
pują najlepsze z najlepszych, niż
bawić się w eksperymenty i bez

uzasadnionych przesłanek wma.

wiać sobie, że kiedyś będzie le­
piej.

Należy
wrześniu

będą się
nasza reprezentacja ma już za­
pewnione w nich miejsce, że sym.
patycy koszykówki mają prawo o-

czekiwać na dobre wyniki, która
w obecnej sytuacji stoją pod du.

żym znakiem zapytania.
(KAZ)

WASZYNGTON (PAP)
W piątek w późnych go­

dzinach wieczornych zakoń­
czyły się na Bermudach dwu­
dniowe rozmowy między pre­
zydentem Stanów Zjednoczo­
nych, Kennedym, a premie­
rem W. Brytanii, Macmilla-
nem. Po rozmowach, które
trwały łącznie 10 godzin pre­
zydent Kennedy odleciał na­
tychmiast do Palm Beach na

Florydzie, a premier Macmil-
lan — również wcześniej niż
planowano — udał się do
Londynu. Przyczyną pośpie­
chu była choroba ojca Ken­
nedyego, do którego łoża
spieszył prezydent USA.

Po rozmowach opubliko­
wany został wspólny komu­
nikat, który podkreśla na

wstępie, że obaj przywódcy
postanowili podjąć przygoto-

czy też
amery-

nawiąza-

wadzane wspólnie
osobno przez ekipę
kańską i brytyjską.

Jeśli chodzi o sprawę
nia rokowań z rządem radziec­
kim w sprawie Niemiec i Berli­
na to rezultaty rozmów w tej
sprawie są na ogół nikłe. Posta­
nowiono mianowicie, że ambasa­
dor Stanów Zjednoczonych w

Moskwie, Thompson nawiąże
przedwstępne kontakty z rządem
radzieckim by zorientować się
na jakiej bazie mogą być
prowadzone negocjacje w

wie Berlina zachodniego,
mier Macmillan miał ze

strony oświadczyć, że podobne
kontakty nawiąże ambasador

brytyjski w Moskwie.

prze-
spra*
Pre •

swej

Goa została wyzwolona.
Wiekowe krzywdy wyrzą­
dzone indyjskiej ludności
portugalskich enklaw zo­
staną wreszcie naprawione.
Ludność Indii oraz postę­
powa opinia świata jak
najżyczliwiej przyjęła li­
kwidację trzech wysepek
kolonialnych na terenie
Półwyspu Indyjskiego. Na
zdjęciu: członkowie Kon­
gresu Narodowego (partia
polityczna w Goa) — emi­
granci polityczni z Goa
manifestują radośnie na

ulicach Bombaju na wia­
domość o wyzwoleniu Goa,
Diju i Damami.

9 stycznia

CAF

*

23 bm. Zjednoczona Repu- za granicą i jest przedmiotem; do wznowienia przez
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francuskiej i amerykańskiej, j czeń nuklearnych w atmosfe­
ra? Podczas gdy dawniej artykuł | rze. Sprawa ta będzie jeszcze

Sprawdzian ko szparek
wypad! niezadowalająco
Przed kilku dniami powróciły z

Węgier j Rumunii polskie koszy-
karkj, które rozegrały tam po
dwa mecze. W oficjalnych spotka­
niach międzypaństwowych dozna­
liśmy porażek; z Węgrami 65:77
i z Rumunią 55:58. Z meczu z od­
młodzoną reprezentacją Węgier
nasze panie zwyciężyły zaledwie

różnicą 3 punktów — 6":G4, a z Ju­
niorkami rumuńskimi 61:50

(27:26!).
Każdy przyzna, że rezultaty te

są przerażająco słabe. Kryzys pol­
skiej koszykówki kobiecej obser­
wujemy już od kilku lat, ale o-

statnię występy na Węgrzech i w

Rumunii przeważyły szalę.
Porażkę z Węgierkami można

jeszcze przeboleć, gdyż koszyków­
ka kobieca w tym kraju ma bo­
gate j dio-bre tradycje (do 1956 r.

Madziarki należały do ścisłej czo­
łówki europejskiej), ale przegrana
z Rumunią jest poważnym sygna­
łem ostrzegawczym. Fakt, że w

reiprezemitacjd zabytakło (jednej z

najlepszych środkowych zawod­
niczek w Europie, kontuzjowa­
nej obecnfte Pabiańczyk z Wa­
welu, nie może stanowić gene­
ralnego usprawiedliwiania nie­
powodzeń. Również nie zgadza­
my się z rozpowszechnianym
przez niektórych poglądem, że

mecze z Węgrami j Rumunią mia­
ły być jedynie sprawdzianem u-

miejętniości i możliwości zespo­
łu reprezentacyjnego, co więcej
— wstępnym etapem przygoto­
wań do mistrzostw Europy.

Słaba forma zespołu reprezen­
tacyjnego i poszczególnych za­
wodniczek, wchodzących w jego
skład jest wynikiem niespotyka­
nego dotąd ignorowania zajęć
treningowych w macierzystych
klubach. Nie można sobie bo­
wiem inaczej tłumaczyć choćby
porażki
zespołu
zentacji
niczki).
jątkiem,
naszej ekstraklasy kobiecej już od
kilku lat nie czynią prawie żad­
nych postępów. Najlepszy do­
wód, że warszawskie „akademicz-
ki” (przeciętna wieku około 30

lat) nie mogą znaleźć w kraju go-
dnegfo przediwniika. t(W dużej .mie­
rze zawdzięczają to nieprzeciętnej
indywidualności, jaką stanowi Ro­
ma Olesiewicz).

I tu nasuwa się uwaga; albo

należy zrezygnować z międzyna­
rodowych występów (w obecnym
aestawieniu reprezentacyjnym),

Wspaniały
rekord świata

Jurij Włosowa
Podczas mistrzostw ZSRR

w podnoszeniu ciężarów
świetny zawodnik wagi
ciężkiej, mistrz olimpijski
— Jurij Wlasow ustanowił
w trójboju wynikiem
550 kg wspaniały nowy
rekord świata.

Z boisk piłkarskich
W Brukseli rozegrane zostało

międzypaństwowe towarzyskie
spotkanie piłkarskie między Bel­
gią 1 Bułgarią. Wygrali gospoda­
rze 4:0 (3:0). *

W Montevideo reprezentacja
Węgier zremisowała z Urugwa­
jem 1:1 (0:1). . .

Ma lodował tnłli
Wawelu i Gwardią, (z
krakowskiego w repre-
ivystępują cztery zawod-
Wawel nie jest tu wy-

gdyż wszystkie drużyny

Baildon- 7 «

Podhale '"ó
Wczoraj na lodowisku Olszy ro­

zegrany został towarzyski mecz

hokeja na lodzie, pomiędzy Bail­
donem Katowice i Podhalem No­
wy Targ. Zwyciężył zespół śląski
7:3 (2:0, 2:1, 3:2). Bramki zdobyli:
dla Baildonu — Podkładnik 2,
Moroń, Kaszyński, A. Fąfara,
Herman oraz Chlipała ze strzału
, samobójczego”; dla Podhala —

Thomas, Chudoba i St. Fryżle-
wicz.

Spotkanie było mało interesują­
ce. Dokuczliwy mróz ograniczał
znacznie sprawność ruchową po­
szczególnych zawodników. Poza

tym obie drużyny wystąpiły w

osłabionych składach, a przede
wszystkim brak w szeregach Pod­
hala — Pabisza, braci Brynlar-
skich i Różańskiego.poważnie ob­
niżył walory zespołu z Nowego
Targu.

Najlepszym zawodnikiem meczu

był Ślązak A. Fąfara (wypoży­
czony z Górnika Katowice). W
Podhalu dobrze zagrali Chudoba
i Thomas.

Spotkanie
MacmillanMOSKWA (PAP)

Sobotnia „Prawda” zamie­
szcza artykuł swych kores­
pondentów nowojorskich za­
tytułowany „Dialog na Ber­
mudach”.

W artykule tym czytamy
m. in., że doniesienia z Ber­
mudów świadczą, iż plany
obu przywódców zachodnich,
pomijając istniejące między
nimi rozbieżności, obliczone
są nie na złagodzenie klimatu
międzynarodowego, a na je­
go zaostrzenie.

Adenouerblika Arabska obchodziła uro- ataków prasy brytyjskiej, I USA i W. Brytanię doświad-
czyście dzień zwycięstwa ■ *--------- ---------------! . _• -

5 rocznicę zwycięskiego za- Podczas gdy
kończenia walki z agresorami
brytyj sko-franeusko-izr aelski-
mi.

W związku ze świętem od­
był się w Port-Saidzie maso­
wy wiec, na którym dłuższe
przemówienie wygłosił prezy­
dent ZRA Nasser.

Mówca podkreślił, m. in., że

po uzyskaniu
politycznej
obecnie na

rewolucji,
pewnienia
społecznej.
niał tegoroczne posunięcia w

dziedzinie nacjonalizacji ban­
ków, ubezpieczalni i innych
przedsiębiorstw oraz rozsze­
rzenia reformy rolnej i pod­
kreślił, że wszystkie te kroki
dotyczyły zaledwie 7.300 osób,
które dysponowały lwią częś­
cią bogactwa narodowego.
Stwierdzając, że położony zo­
stał kres gospodarczej eksplo­
atacji ZRA przez zagranicę.
Nasser zapowiedział nacjona­
lizację wszystkich majątków
ziemskich należących do cu­
dzoziemców.

Jest nam zupełnie obojętne
— powiedział prezydent — że

londyńskiego „Timesa” spo­
wodować mógł upadek gabine­
tu w Egipcie, obecnie nie mo­
że on wpłynąć nawet na

zmianę woźnego w naszym
kraju.

rozważana przy czym jako
miejsce tych doświadczeń
przewiduje się brytyjskie wy­
spy Bożego Narodzenia. Nie

! wiadomo dotychczas czy do-
I świadczenia będą przepro-

£3

Za i przeciw fidelizmowi

niezależności
ZRA znajduje się

drugim etapie swej
zmierzając do za-

sprawiedliwości
Mówca przypom-

CZESKIE SAKSOFONY
POSZUKIWANE

W WIELU KRAJACH
1PRAGA. Czeskie Instrumenty

muzyczne mają wyrobioną mar­
kę na rynku międzynarodowym.
Największym powodzeniem cie­
szą się jednak saksofony. Około
80 procent produkcji czeskich
saksofonów Idzie w związku z

tym na eksport.
Najwięcej tych Instrumentów

sprzedano dotychczas do Kanady,
Meksyku, Kolumbii, Peru, Belgii,
Szwecji, Portugalii, Grecji, W.

Brytanii, USA, Jugosławii, na

Kubę 1 do wielu innych krajów
Ameryki, Azji I Afryki.

kres świąteczny nigdy nie jest
f B przeładowany wydarzeniami z

wielkiej polityki. Ostatecznie
i najbardziej aktywni politycy

muszą kiedyś odpocząć. Tylko prezydent
Kennedy miał gościa, z którym rozmowa

sprawiała mu zapewne niejakie kłopoty.
Tym gościem był prezydent Argentyny
Frondizi, który powracając po miesięcz­
nej podróży po krajach Europy i Azji,
zawadził o Waszyngton. Wizyta ta była
jeszcze jednym ogniwem w cyklu kon­
ferencji i rozmów,• których treść była
zawsze ta sama: zabiegi Kennedy’ego
o pozyskanie państw Ameryki Łaciń­
skiej do akcji przeciwko Fidelowi Ca­
stro. Fidelizm to niekoniecznie naśladow­
nictwo Kuby w reformach społecznych
i gruntowaniu niezależności politycznej.
To także sympatia dla kubańskiego pre­
miera, to sprzeciw przeciwko wszelkiej
interwencji przeciwko Kubie, także przez
narzucenie wszystkim państwom konty­
nentu postanowień o bojkocie politycz­
nym i gospodarczym Kuby. Frondizi na­
leży do tych, którzy wypowiadają się
przeciwko jakimkolwiek próbom inge­
rencji w sprawie Kuby, również prze­
ciwko usiłowaniom odizolowania Kuby
od kontynentu amerykańskiego.

Były czasy, że państwa kontynentu Po­
łudniowej Ameryki występowały solidar­
nie za dyktatem, jaki płynął z Waszyng­
tonu. Te czasy dawno już minęły. Nie-
małą zasługę ponosi w tym wypadku
Fidel Castro, który dowiódł, że można
budować swoje istnienie także niezależ­
nie od Stanów Zjednoczonych i z dużo
Większym powodzeniem. Odtąd miarą
nastawienia polityki państw Ameryki Ła­
cińskiej stał się stosunek do Fidela Ca­
stro. Na jednym skrzydle znalazły się
państwa zdecydowanie 'przyjazne Kubie,
Meksyk i Ekwador. Na przeciwległym
biegunie uplasowały się te państwa, któ­
re idąc po myśli intencji USA, zerwały
stosunki dyplomatyczne z Kubą. Po środ­
ku uformowała się grupa najsilniejsza,
która sprzeciwia się uchwaleniu jakich­
kolwiek sankcji przeciwko Fidelowi Ca-

stro. Pragnie nie angażować się ani po
jednej, ani po drugiej stronie. Do niej
należy właśnie Frondizi, więcej nawet,
prezydent Argentyny przewodniczy tej
grupie.

Podział na grupy uwidocznił się do­
bitnie w czasie konferencji organizacji
państw amerykańskich (OAS), która roz­
patrywała wniosek Kolumbii, proponują­
cy zwołanie konferencji ministrów spraw
zagranicznych państw kontynentu ame­
rykańskiego (Kanada nie należy do
OAS,) w celu ustalenia wspólnej akcji
przeciwko Kubie. Wniosek Kolumbii zo­
stał co prawda przyjęty większością gło­
sów, ale umiarkowana grupa państw za­
akceptowała swoje stanowisko, wstrzy­
mując się od głosu. Nie jest dla USA
pocieszającym, że za sankcjami prze­
ciwko Kubie opowiadają się mniejsze
państwa południowego kontynentu, pod­
czas gdy przeciwko — wstrzymując się
od głosu — wystąpiły obok Argentyny —

Brazylia, Chile, Eoliwia i Ekwador.
Rzut oka na mapę pozwoli stwierdzić, że
państwa te stanowią co najmniej 415 kon­
tynentu Ameryki Łacińskiej.

Jakie powody skłoniły pięć państw Po­
łudnia do przeciwstawienia się USA? Są
one różne. Np. Brazylia po kłopotach ja­
kie spowodowała rezygnacja Quadrosa,
potrzebuje spokoju. Wystąpienie rządu
przeciwko Fidelowi Castro, byłoby dla
niej równoznaczne z wybuchem we­
wnętrznych zamieszek. Front lewicy jest
tu dostatecznie silny, by się go trzeba
obawiać, podobnie jak. w Argentynie czy
Chile. Inne motywy kierowały dyktato­
rem Paragwaju Stroessnerem, który łą­
cząc się z wielkimi sąsiadami, pragnie
przełamać odosobnienie, w jakim się zna­
lazł. Nie jest przypadkiem, że wymienio­
ne państwa tworzą obecnie Wspólny Ry­
nek Południowej Ameryki. Odgrywają
więc także rolę względy gospodarczą, dla
których uniezależnienie się od USA musi
być korzystne. Jednym słowem Wuj Sam

przestał decydować o całym kontynencie.

OBIEKTYWEM

PRZEZ ŚWIAT
RUMUNIA

centrum Bukaresztu

przeprowadza się roboty wy­
kończeniowe przy głównym
pawilonie wystawy osiągnięć
rumuńskiej gospodarki naro­
dowej. Jest to rotunda o śre­
dnicy 125 m. Na uwagę zasłu­
guje konstrukcja kopuły bu­
dynku wykonana z rur stalo­
wych, pokrytych blachą alumi­
niową, która stanowi izolację
akustyczną. Na zdjęciu: Głów­
ny pawilon wystawy.

Jedyny listonosz

odkomenderowany
do policji

WASZYNGTON (FAP)
Ludność Bermudów została po­

zbawiona przesyłek . pocztowych
i to w gorączkowym okresie

przedświątecznym z powodu zmo­
bilizowania jedynego listonosza

do tzw. ochrony Kennedy’ego 1

Macmlllana, którzy w dniach
21—22 grudnia br. spotkali się na

konferencji.
Listonosz był niegdyś policjan­

tem i w związku z tym władze

postanowiły przydzielić go do

ochrony „dwóch wielkich”. W
iten sposób rówinileż mieszkańcy
Bermudów nie mieli powodów
do zadowolenia z powodu spot­
kania prezydenta USA z pre­
mierem W. Brytanii.

LONDYN (PAP)
W niedzielę ogłoszono- jed­

nocześnie w Londynie i Bonn
oficjalne komunikaty infor­
mujące, że w dniu 9 stycznia
1962 r. przybędzie do stolicy
Niemieckiej Republiki Fede­
ralnej premier W. Brytanii
Macmillan w celu przeprowa­
dzenia rozmów z kanclerzem
Adenauerem. W rozmowach
wezmą również udział mini­
strowie spraw zagranicznych
obu krajów lord Home i Ger­
hard Schroeder.

Spotkanie Macmillan — A-
denauer stanowi dalszy ciąg
serii dwustronnych rozmowna

najwyższym szczeblu szefów
rządów i szefów państw za­
chodnich. Komentatorzy pod­
kreślają, że zarówno Macmil­
lan jak i Aden.auer przepro­
wadzili już rozmowy z prezy­
dentem USA Kennedym i pre­
zydentem Francji generałem
de Gaulle'em.

W trakcie spotkania bońśkiego
— jak się przypuszcza — poru­
szone zostaną przede wszystkim
perspektywy rokowań ze Związ­
kiem Radzieckim w sprawie Nie­
miec 1 Berlina oraz inne kluczo­
we zagadnienia polityki między­
narodowej, jak również stosunki

anglo-niemieokie ze szczególnym
uwzględnieniem spraw kosztów

stacjonowania wojsk brytyjskich
W NRF.

Australia prowadzi
z Włochami

w „Pucharze Davisa”
W Melbourne rozpoczęło się

tenisowego
między Au-

fi-
nałowe spotkanie
„Pucharu Daiysa”
strallą a Włochami. Po pierw­
szym dniu prowadzą Australij­
czycy 2:0. Emerson wygrał z

Pietrangelim 8:6, 6:4, 6:0, a mistrz
Wimbledonu — Layer pokonał
Sirolę 6:1, 6:4, 6:3.

JAN PELCZARSKI

Oryginaina wystawa

Tytoń w sztuce
lalstorifi i w śq>clu

PARYŻ (PAPO
Z okazji 400 rocznicy wpro­

wadzenia tytoniu we Francji
(1561 r.) otwarta została w

muzeum sztuki dekoracyjnej
w Paryżu oryginalna wystawa
pod tytułem „Tytoń w sztuce,
historii i w życiu”.

ponownie w Nowym Jorku
NOWY JORK (PAP)

Cieszący się ogromną popu­
larnością na całym świecie
polski zespół pieśni i tańca
„Mazowsze” ponownie znaj­
duje się w Nowym Jorku, 27
bm. zespół rozpoczn-ie występ
na Brooklynie, będącym du­
żym skupieniem Polaków o-

raz w pobliskich miastach. O-
kres do 27 bm. przeznaczony
był na wypoczynek, zwiedza­
nie miasta, odwiedzanie krew­
nych i znajomych.

Dnia 21 bm. członkowie ze­
społu złożyli wieniec pod po­
mnikiem Władysława Jagieł­
ły w parku centralnym i
zwiedzili budynek zarządu
miasta Nowego Jorku, gdzie
powitam zostali przez zastępcę
burmistrza miasta p. Soreva-
ne, który wyraził radość z po­
wodu możliwości spotkania się
z tak znakomitym zespołem.

Ponadto członkowie zespołu
zwiedzili -kilka muzeów i naj­
bardziej interesujące obiekty
miasta.

Po zakończeniu występów
na terenie Stanów Zjednoczo­
nych w dniu 2 stycznia 1962
r. „Mazowsze” _

uda sie na

trzytygodniowe tournee na

Kubę. Istnieje również możli­
wość wyjazdu „Mazowsza” do
Meksyku. Sprawa ta jednak
nie jest jeszcze definitywnie
załatwiona.

70-letnie trojaczki
dobrze się czują

PARYŻ (PAP)
Siostry — trojaczki: Hele­

na - Maria, Małgorzata -

Maria,, Maria - Teresa Roy
obchodziły uroczyście 70 ro­
cznicę urodzin. Sędziwe tro­
jaczki cieszą się znakomitym
zdrowiiem, choć po urodzeniu
nie wróżono im długiego ży­
cia.

„Najstarsza” — Helena-Ma-
ria ważyła bowiem 1500 gra­
mów, a diwie młodsze — po
700 gramów.

Trzy niezamężne siostry
mieszkają od 1904 roku w tym
samym domu w miasteczku
Chblet i pracują w pokrew­
nych zawodach: dwie są krar-
wcowymj. a trzecia hafciariką.

Setki najrozmaitszych Przy­
borów do palenia i przecho­
wywania tytoniu — od naj­
starszych noży i młynków,
poprzez XVII-wieczne taba-
kiery,, do fajek, cygar, papie­
rosów i gazowych zapalniczek
— obrazują historię i ekspan­
sję jednego z najpopularniej­
szych dziś na świecie nało­
gów. Wystawiono również li­
czne dokumenty związane z u_
stawodawstwem tytoniowym,
a m. ńn. akt Napoleona I z

1811 r, który stworzył mono­
pol tytoniowy we Francji.
Najbardziej Interesującą częś­
cią wystawy są dzieła sztuki,
których związek z problema­
tyką ekspozycji jest niedwu­
znacznie luźny: obrazy Tiepo-
la, Chardina, Renoira, Picas­
sa, Braque’a... Przedstawiają
one ludzi lub martwe natury
z fajką, popielniczką lub
choćby... z dymkiem z papie-
rosa.

Palaczy, zwiedzających
..swoją wystawę”, czeka jed­
nak małe rozczarowanie, gdyż
u wejścia wita ich sakramen­
talny napis: „Palenie wybro­
nione”.

Wynik ten przez kilka mie­
sięcy utrzymywał się jako
najlepszy w Europie (na ba­
senie 25-metrowym). W sezo­
nie letnim dorzucił jeszcze
Rokicki tytuły wicemistrzow­
skiena100i200m.Namię­
dzynarodowym mitingu w

Łodzi ustalił najlepszy wynik
na 100 m (w basenie 50 m)
1. 06,8 min.

Rokicki dwukrotnie bronił
barw Polski, należąc do; re­
prezentacji przeciwko Szwe­
cji i CSRS i tylko nieszczę­
śliwy wypadek motocyklowy
przerwał dalsze występy za­
graniczne w meczu z Rumu­
nią i na Uniyersiadzie.

Pływackie treningi znów
pochłaniają wiele godzin za­
jęć Wojciecha Rokickiego.
Mimo wytężonych studiów —

a III rok AGH ze specjaliza- .

cją maszyn górniczych, to nie
błahostka — znajduje czas na

2 godziny pływania w naj-

Świetną formą zabłysnął w

tym roku krakowski pływak
Wojciech Rokicki z Budowla­
nych. Po solidnym treningu
zimowym pod czujnym okiem
swego wychowawcy — tre­
nera Aleksandra Kowalskie­
go uzyskał bardzo dobre wy­
niki. Na mistrzostwach Pol­
ski na krytej pływalni w

Gdyni zdobył I miejsce na przedziwniejszych porach, ja-
100 m

’’'

1.05,5,
wynik
W następnym spotkaniu mię­
dzypaństwowym Polska —

Szwecja bije Rokicki rekord
Polski na 200 m grzbietowym
w czasie 2.18,3 wygrywając
z wysoko notowanym Szwe­
dem Almstedtem.

— To właśnie dzień, a ra­
czej chwile, które wspominam
najchętniej — mówi Wojciech
Rokicki. — Stremowany de­
biutem w reprezentacji wcho­
dzę do wody. Przez cały wy­
ścig prowadzi Szwed i dopie­
ro na ostatniej długości przy­
puszczam atak. Ńic to jednak
nie pomaga, bo Almstedt do­
chodzi i mija mnie. Ostatnie
dwa metry, silne wyrzuty i
bieg skończony. Nie wiedzia­
łem, kto z nas był pierwszy,
dopiero gratulacje sędziego
głównego utwierdziły
mym zwycięstwie,
zwycięstwo, rekord,
można życzyć - sobie
więcej?...

grzbietowym w czasie
co stanowi najlepszy

tegoroczny w Polsce.

kie można wyzyskać w zatło­
czonym starym basenie MDK.
A do tego 1,5 godziny ogólnej
zaprawy gimnastyczno-cięża-
rowej. Dawka to konieczna,
na zdobycie kondycji i przy­
szłych wyników. Trener Ko­
walski może być dumny z

postawy swego pupila, (zim) .

KUPON

mnie o

Debiut,
Czyż

czegoś

KAZIMIERZ LEWANDOWSKI
gł. księgowy

Miejskiego Zarządu Ulic i Mostów w Krakowie
przeżywszy lat 59, zmarł dnia 22 grudnia 1961 r.

W Zmarłym straciliśmy wzorowego i oddanego
pracownika oraz drogiego i nieodżałowanego Kólegę.

Cześć Jego Pamięci!
DYREKCJA, RADA ZAKŁADOWA,

KOLEŻANKI i KOLEDZY.
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ziecko zaćhoro--
wało na żołądek.
Posłała mnie żo­
na do sklepu po
sucharki diete­
tyczne w cenie

23 zł za kilogram.
Nie ma — odparła eks­

pedientka — są teraz tylko
luksusowe po 25 zł kilo.

Żeby nie wracać z ni­
czym wróciłem z „luksuso­
wymi”.

Powiecie drobiazg — i ja
tak wówczas myślałem. Aż
pewnego dnia zmieniłem
zdanie, gdy zupełnie zresz­
tą przypadkowo, dowie­
działem się, że padłem o-

fiarą tak zwanej ukrytej
podwyżki cen. Co '

gorsza
formalnie legalnej. Zapła­
ciłem więc nie tylko za

nazwę „luksusowe”, lecz
także za urągający tej na­
zwie produkt o mniejszej
zawartości jaj, cukru, mar­
garyny na rzecz mąki. Za­
płaciłem więcej za to, iż
Wojewódzka Komisja Cen.
uwierzyła, że opakowanie
kosztuje producenta —

przedstawmy go: Żywiec­
kie Zakłady Spożywcze
Przemysłu Terenowego —

15 zł za karton, podczas
gdy w rzeczywistości taki
karton jest w cenie 3.27.

Nic dziwnego, że podo­
bna operacja udała się fir­
mie i z cukierkami — kró­
wkami, których kilogram
kiedyś kosztował 24 zł, a

dziś ma prawo koszto­
wać 26 zł,... za mniejszą
zawartość cukru i mleka.

Zdarzają się jednak pod-

sposobem udało się spół­
dzielni wyciągnąć z kiesze­
ni 128 nabywców swetrów
dodatkowo 43 752 zł? Swe­
terki zamiast ważyć ,72 dkg
ważyły od 55 do 65 dkg.
Zamiast z przędzy w cenie
150 zł za kilogram powsta­
wały z tańszych w cenie

szczególnych wyrobów.
Mimo upływu trzech lat
blisko połowa przedsię­
biorstw podległych Woje­
wódzkiemu Zjednoczeniu
Państwowych Przedsię­
biorstw Przemysłu Tereno­
wego w Krakowie nie wy­
konała zarządzenia. Reszta

Małe stempelki
i wielka fikcja

wyźki cen jeszcze bardziej
ukryte, tak ukryto, że na­
wet nie uwidacznia się to
w zmianie ceny towaru. O-
to np. swetry golfy z włó-
kienniczo-odzieżowej Spół­
dzielni Pracy „Alfa” w

Krakowie kosztowały nie­
zmiennie 400 zł i nigdy ani
grosza więcej. Jakim więc'

i#- i&

czemuż nie pociąga się do
odpowiedzialności karnej
przynajmniej- czołowych
sprawców brakoróbstwa.
Czyżby nie było pod­
stawy prawnej? O-
wszem jest. Jest ńią De­
kret z 1953 roku o wzmo­
żeniu walki z produkcją
złej jakoś-ci, dekret który
przewiduje nawet karę do
5 lat więzienia.Zastanawia­
jące, że w ciągu 8 lat od
jego wydania w warun­
kach, gdy nadal zbyt często
spotykamy się z partac­
twem, na palcach jednej
ręki można policzyć wyroki
skazujące wydane w opar­
ciu o ten akt prawny.

Krakowska Delegatura
NIK-u w związku z oma­
wianymi powyżej sprawa­
mi skierowała trzy donie­
sienia do Prokuratura. Ma­
my nadzieję, że wspomnia­
ny dekret na coś się tu

przyda. A powinien się
przydać.■Co prawda wnioski skie­
rowane przez NIK i PIH
do analizowanych przez nie
jednostek gospodarczych są
obecnie realizowane w

związku z czym system
kontroli jakości produkcji
ulega tam znacznej popra­
wie, niemniej trudno po­
godzić się z faktem, że to

jedyne następstwa i
iko-nsekwenicje ujawnionych
— nazwljmy rzecz po imie­
niu — nadużyć. Mamy pra­
wo domagać się czegoś wię-

Słanistaw Gdańsk chlub! się najnowocześniejszą w Europie dojrzewal-
nią owoców południowych, przede wszystkim bananów 1 cytru­
sów. Właśnie do przedsiębiorstwa „Banan Gdański” nadszedł

nowy ładunek bananów z Gwinei. Ogromne kiście zielonych
jeszcze owoców wędrują prosto ze statku do specjalnych ko­
mór o podzwrotnikowym klimacie.

Tyle nasłuchałem się o niecodziennych kaprysach bana­
nów, że skłonny jestem zaproponować zmianę popularne­
go porzekadła „obchodzić się jak z jajkiem” na bardziej
trafne „obchodzić się* jak z bananem”. .Łatwiej bowiem
przewozić drogą morską jajka w kruchych skorupkach,
niż kapryśne banany z Konakry do Gdańska, szlakiem li­
czącym ponad 4 tys. mil morskich. Potem przez 7—10. dni
banany dojrzewają w jednej z trzech krajowych dojrze-
walni owoców południowych, dopóki ich skórka nie na-'
bięrze złocistej barwy.
„MU SA SAPIENTIUM" DOJRZEWA W CIEMNOŚCI

w

nów
cej):
mie,
ryki

K. Sswenffter72,53, 83.50 i 12S.25 zł. O
ileż jednak wspanialej „za­
grał” ów system przy pro­
dukcji przędzy półwełnia-
nej odkąd tylko zaczęto
zastępować w niej w coraz

większym stopniu surowce

przewidziane recepturą, od­
padkami wełny krótkiej w

cenie 180 za kg. O ileż
wspanialej, skoro w ciągu
kilkunastu miesięcy udało
się na tei drodze „wypra­
cować” 412.701 zł! A uda­
łoby się jeszcze więcej,
gdyby nie przymusowy od­
poczynek od tej pracy, spo­
wodowany kontrolą NIK-u.
Dodajmy, że odpoczynek
dotyczy także płaszczy mę­
skich. Od chwili jego roz­
poczęcia zdążono uciułać
kosztem klienta „tylko” 12
tys. zł i szalików wełnia­
nych — 6.632 zł dzięki wli­
czaniu do ich ceny worecz­
ków z folii, 1,53 za wore­
czek których jednak na­
bywcom rzadko kiedy dane
było oglądać.

Nic nowego pod słońcem,
z wyjątkiem perfekcji w

metodzie i wielkości profi­
tu stąd płynącego. Toteż o

innych „metodystach” tego
pokroju już tylko krótko.

Spółdzielnia Pracy „Spoi­
wo” w Krakowie, podpo­
rządkowując podobnemu
celowi produkcję płatków
mydlanych, uzyskała do­
datkowo 81.610 zł, zaś na

autoszamponie i szampo­
nie gospodarczym 88.917 zł.
Rzemieślnicza Spółdzielnia
Pracy W Andrychowie „do­
biła sobie” na szafach gar­
derobianych, dzięki zmniej­
szeniu ich powierzchni u-

żytkowej o 9,3 procent, tu­
dzież mniejszemu zużyciu,
w stosunku do kalkulacji,
ceny tarcicy, płyt stolar­
skich i okleimy — 200 tys.
zł. I jeszcze o Żywieckich
Zakładach Spożywczych
— specjaliści od krówek i
sucharków — tym razem z

okazji kiełbasy żywieckiej,
do której 5 ton z produkcji
1 miesiąca bieżącego br. u-

. żyto prawie o 260 kg mię­
li sa'mniej, zastępując to
!* mięso głównie... wodą.

Kilka słów więcej należy
się za to Wojewódzkim Za-

praeownicy londyńskiej kolei , kładom Odzieżowym Prze-
podziemnej zapowiedzieli, organi-j mysłu Terenowego w Kra-

niedziałek począwszy od 29 sty­
cznia 1962 r. Decyzja ta związana
jest z brakiem zadowala!ących
postępów w rokowaniach prowa­
dzonych z władzami w sprawie
podwyżki płac dla 500 tys. kole-;
jarzy brytyjskich.

Tatry

NOTATNIK

gospodarczy

w śniegu...
GAF—fot. Olszewski

NARODZINY
„KAZIMIERZA”

imię Kazimierz nosić
największa w rejonie Konina ko­
palnia węgla brunatnego. Zasoby
nowej kopalni oblicza się na 125
min ton. W budowie kopalni do­
pomoże nam NRD, która dostar­
czy m. in. 8 gigantycznych ko­
parek. Waga jednej takiej ko­
parki wynosi 2.000 ton. W ciągu
godziny wydobywa ona 5 tys.
ziemi.

będzie

mi

sku - Białej, Poznaniu. Kielcach
1 Krakowie.

BEZ-METROWE
PONIEDZIAŁKI

wiel-
w mia-

OFENSYWA
PIEKARNICZA

Przyszły rok zapoczątkuje
ki rozwój piekarnictwa
Stach i na wsi. W ramach mo­
dernizacji starych piekarni i bu­
dowy nowych w 1962 r. zainsta­
luje się 257 nowych pieców pie­
karskich. Modernizacją obiektów
i urządzeń obejmuje się 426 pie­
karni. Nowych przybędzie 89.

Największe spośród nich powsta­
ną w Łodzi, Warszawie, w Biel-

Powiat brzeski należy do re­
jonów bardziej zmechanizowa­
nych w Kraikowskiem. W kół­
kach rolniczych i spółdziel­
niach produkcyjnych tego po­
wiatu znajdują się już 64 ciąg-
nikj oraz setki maszyn towa­
rzyszących. POM w Dębnie
ma więc niemało roboty z u-

tr2yman'iem tego sprzętu w

pełnej zdolności
Wiele przy tym
wać trudności
brakiem części
POM-owcy z Dębna nie Czeka­
jąc na mgliste obiecanki (cho­
ciaż czasem 1 do Ursusa trze­
ba jechać) sami wykonują po­
trzebne części. Mimo, iż tego
nie przewidywano w tegorocz­
nych założeniach załoga POM

Dębno już w pierwszych
dniach grudnia zameldowała o

wykonaniu planu remontów.
Do końca, grudnia wyjdą z dę­
bnickiego POM dalsze dzie­
siątki maszyn zdolnych do pra­
cy w gosipodanstwach chłop­
skich.

Warto dodać, że warsztaty
tego Ośrodka ^wykonują takie

wozy konno ogumione
świadczą szerokie usługi
rolników indywidualnych. (e.p)

i sprzętu
produkcyjnej,
musi pokony-

powodowane
zamiennych.

zowanie strajków w każdy po-? kowie z racjl ich bardziej
* oryginalnej metody nabi-

’

jania klientów w butelkę.
Z racji klasyfikowania
konfekcji zwykłej do tzw.

modelowej. To jest odpo­
wiadającej najnowszym
wymaganiom mody, tudzież
specjalnym wymaganiom
klientów, robionej z naj­
lepszych tkanin specjalnie

(dekatyzowanych. . Zda-
( niem Zakładów ponad 60

j procent ich produkcji w I
| półroczu br., nawet wlicza­
jąc w to modele na wysta-

i wę brakoróbstwa, potrak-
j tować należy jako modelo-
jwą. Czyżby dlatego, że

Sprzy produkcji modelowej,
(stawki robocizny można
'

podwyższać o 30 do 40
procent?

Na każdym wyrobie kra­
jowym nie wyłączając wy­
mienionych powyżej znaj-

! duje się stempelek KT —

| widomy znak istnienia w

| naszej gospodarce instytu-
| cji zwanej kontrolą tech­
niczną. Znak widomy, lecz
jakże często jedyny. To­
też jeżeli na brak stempel­
ków raczej narzekać nie
można za to na stemplują­
cych, na ich przełożonych,
na wyroby, jakie wspólnie
wypuszczają w świat, wręcz
przeciwnie.

Jeszcze w marcu J 958 ro­
ku minister przemysłu
drobnego i rzemiosła spe­
cjalnym zarządzeniem zo­
bowiązał dyrekcje przed­
siębiorstw do opracowania
i wyprowadzenia w życie,
najpóźniej do 30 czerwca

1958 r. szczegółowych in-

wszystkim znaczenie przemysłowe, f Strukcjl, regulujących za-

NA INDEKSIE

Minister handlu wewnętrznego
wydał zarządzenie zabraniające
placówkom uspołecznionego han­
dlu zakupu pralek mechanicznych
typ D-57 produkcji Nowosielskich
Zakładów Przemysłu Terenowego
w Nowej Soli. Pralki te posiadają
Wadliwą instalację elektryczną i
bardzo niestaranne wykończenie.
Równocześnie, o faktach dostar­
czania przez Zakład na rynek ni­
skiej jakości pralek została po/
wiadomiona prokuratura woje­
wódzka w Zielonej Górze.

tylko na niewielką część
wyrobów i w dodatku nie
zawsze właściwie. Na 12
przedsiębiorstw produku­
jących artykuły żywnoś­
ciowe tylko 6 opracowało
intrukcję, z czego 5 wbrew
zarządzeniu Ministerstwa
nie uzgodniło ich z organa­
mi sanitarnymi.

Wymienione tu już dwu­
krotnie Żywieckie Zakłady
Spożywcze nie dyspono­
wały żadną recepturą na

produkowane przez siebie
wyroby cukiernicze, ża­
dnym laboratorium czy u-

rządzeniami do pomiarów
np. wilgotności wędlin, su­
charków lub zawartości cu­
kru w pieczywie. Na ja-kiej
podstawie mogła się tu od­
bywać kontrola jakościowa
z prawdziwego zdarzenia?
Bo ta z nieprawdziwego
zdarzenia, ale za to praw­
dziwa, polegała wyłącznie
na przybijaniu stempelków.
Przy takiej „kontroli” jest
już rzeczą zupełnie bez zna­
czenia, że badaniem jako­
ści wędlin zajmował się
tu... cukiernik z zawodu.
Również dobrze wyroby cu­
kiernicze mógłby badać
wędliniarz. W zakładzie
konfekcyjnym Spółdzielni
Pracy im. 1 Maja w Kętach
funkcje brakarza pełnił np.
kowal!

Czy zresztą chodzi tu tyt­
ko o kwalifikacje? Jeśli w

magazynie Spółdzielni Kry­
nickiej „Postęp” leżały so­
bie koszule i spodnie war­
tości 50.622 zł. to rzecz na­
turalna. Jeśli w dodatku
wiele z tych koszul i spodni
miało nierówne rękawy czy
nogawki, krzywo przyszyte
kołnierze itp. mankamenty
to też jeszcze jakoś można
zrozumieć. Ale jeśli na

wszystkich koszulach i spo­
dniach figurowała pieczątka
KT gat. I, to już jest o-

szustwo ożenione z

fikcją. To już jest pa­
rodia kontroli jakości!

Oto jeszcze jeden przy-,
czynek do historii mądrych,
celowych decyzji i zarzą­
dzeń, które stają się mar­
twą literą prawa. Martwa
też i papierowa staje się
często kontrola jakości pro­
dukcji w warunkach, gdy
kontrolerzy są podwładny­
mi kontrolowanego, gdy ich
zarobki i premie uzależnio­
ne są od wykonania planu
przez przedsiębiorstwo. Pi­
saliśmy już o tym nie raz,
postulując jako jedyne ra­
dykalne rozwiązanie sytua­
cji, by uczynić z kontroli
technicznej aparat podpo-
rządkowan y bezpośrednio
zjednoczeniom, bądź też

Państwowej Inspekcji Han­
dlowej.

A czy kontrola technicz­
na to jedyne nasze słabe
ogniwo w walce o poprawę
jakości produkcji, o zlikwi­
dowanie chyba najpoważ­
niejszego u nas źródła
marnotrawstwa surowca i
pracy ludzkiej? Czemuż nie
usuwa się ze stanowisk,

BHffl
SŁODKIE
Kwarti

J. BITTNER
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Ciężarówki górq
Z Żerania, Starachowic, Jelcza, Lublina i innych pol­

skich fabryk samochodowych wyjedzie w przyszłym roku
na drogi prawie 15 tys. nowych „Warszaw” 1 „Syren”,
22,5 tys. ciężarówek, 2700 autobusów, kilka tysięcy sani­
tarek, kino-wozów itp. W sumie tylko o 3 proc, więcej
osobówek, a ponad 30 proc, więcej — ciężarówek.

Nowości technicznych nie przewiduje się. Oko naszej
motoryzacji zwrócone jest głównie na poprawę jakości i

zwiększenie produkcji części zamiennych. Tych ostatnich
— zdaniem rzeczoznawców — powinno wystarczyć na

potrzeby rynku.
Bez rewelacji — ale praktycznie.

Grecki dym
Od czasu kiedy niezbyt mądrzy ludzie wymyślili zwy­

czaj palenia tytoniu zawsze polscy zwolennicy tego na­
łogu krzywili się na jakość papierosów. Są niesmaczne
i w ogóle z zasady — coraz gorsze. W rzeczywistości z

papierosami bywa różnie choć nie tak źle.
Ostatnio np. na liście towarów przewożonych przez

Polskie Linie Ocean:”' raz pierwszy znalazł się grec­
ki tytoń, który wyląduje w papierosach naszego wy­
robu.

CHIŃSKIE „MASY’’

Jedną z najmłodszych dziedzin

przemysłu chińskiego jest pro­
dukcja mas plastycznych. Zaczęła
się ona rozwijać w 1956 roku. O-
becnie wytwórnie mas plastycz­
nych znajdują się już w 20 pro­
wincjach a produkcja jest dwu­
dziestokrotnie większa niż w

1958 r. W ciągu trzech kwarta­
łów br. przemysł chiński wypro­
dukował z mas plastycznych m.

In. 12 min par obuwia 1 prze­
szło trzy i pól miliona metrów

kwadratowych sztucznej skóry.

NA FINISZU

W przyszłym roku zostaną osta­
tecznie zakończone prace przy zbu­
dowanym już w zasadzie kanale

Skawina—Łączany. Obecnie prze­
prowadza się końcowe roboty me­
lioracyjne i odwadniające w rejo­
nie kanału. 17 km kanał posiada­
jący połączenie z Wisłą ma przede

D
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dla Właśnie tą drogą dociera woda do kres i tryb przeprowadza-
wielkiej elektrowni w Skawinie.6 nia kontroli jakości

Na zdjęciu: W. Kapusta remontuje ciągnik Kółka Rolniczego z Jurkowa.

owódcą, celowniczym i ogniomistrzem
naszego ruchu oporu w okupacji była
partia — Polska Partia Robotnicza.
Z jakich substancji, z jakich tkanek
składała się partia?

Partia nie powstała z dnia na dzień,
„na rozkaz Kremla”, jak głosiła propaganda
reakcyjna. Ani też nie była elitarnym sztabem
czy grupą generałów bez wojska. Jej podsta­
wy zostały zbudowane przez rzesze lewicow­
ców i patriotycznej młodzieży. One były tą
podstawą, a więc zaczęło się inaczej, niż w in­
nych organizacjach nielegalnych w czasie oku­
pacji. Na tego rodzaju odwrócenie kolejności
rzeczy zapisy okupacyjne dostarczają dowo­
dów bez liku. Dla ilustracji posłużę się pro­
tokołem z posiedzenia „Wojskowej Organizacji
Wolność” w dniu 14 lipca 1942 r. w Warsza­
wie, na którym zebrali się p.p. — tu wymie­
niono takich j takich majorów, kapitanów, cho­
rążych i inżynierów, postanawiając wystąpić
z innych organizacji „londyńskich” i założyć
swoją, ponieważ uznali, że o działalności or­
ganizacji powinna decydować jakość a nie

ilość, bo wtedy nie będzie wsyp... Sporządzili
wykazy imienne swojego sztabu, rozdzielili

funkcje i utknęli na punkcie startowym. I ten

przykład nie odbiega, jak widać, od reguły,
którą była żądza przygotowania się do władzy
po wojnie.

światowym handlu rozróżnia się dwa gatunki bana-
(nie wykluczone, że odmian botanicznych jest wię-
odmianę „Cavendish” uprawianą w Afryce, Wietna-

Chinach i odmianę „Gros Michell” pochodzącą z Ame-
Srodkowej. Odmiana pierwsza, sprowadzona właśnie

do Polski, jest od amerykańskiej znacznie smaczniejsza,
ma więcej wartości odżywczych, ale za to jest mniej od­
porna na wstrząsy i zmiany temperatury.

Zasadą jest, że przewozi się banany jeszcze niedojrzałe.
Są twardsze i lepiej od dojrzałych znoszą podróż. Co cie­
kawsze jednak, banany w Gwinei, w warunkach natural­
nych, nigdy nie osiągają tej złocistej, przyciągającej oczy
barwy naskórka. Decydują o tym „europejska” temperatu­
ra, „tropikalna wilgotność” i... ciemność.

Do regulacji temperatury i wilgotności w komorach’,
gdzie w Gdańsku dojrzewają banany, służą skomplikowa­
ne, samoczynnie działające aparaty, uzbrojone w czujniki
rejestrujące każdy, najmniejszy nawet, podmuch wiatru.
Takich komór w gdańskiej dojrzewalni, która uchodzi za

najnowocześniejszą w Europie, jest 27, przy czym każda
z nich dysponuje własnymi urządzeniami klimatyzacyj­
nymi, cieplnymi itp. Mimo szczupłości adaptowanych na

ten cel piwnic magazynów portowych, w gdańskiej doj­
rzewalni zastosowano zupełnie nowe rozwiązania w tej
dziedzinie. Najwyższy czas jednak przedstawić instytucję,
która doprowadza do stanu jadalnego importowane cytru­
sy, winogrona, arbuzy, banany i rozprowadza je do wszyst­
kich branżowych hurtowni w kraju: „Banan Gdański” jest
oddziałem Przedsiębiorstwa Obrotu Spożywczymi Towara­
mi Importowanymi „POSTI” w Warszawie.

BANAN MARZNIE W TEMPERATURZE + 11°C

Statek do przewozu bananów, czyli „bananowiec”, musi posia­
dać nieprzeciętne walory. Przede wszystkim nie powinien prze­
kraczać 300 ton nośności i dysponować szybkością rzędu 17 węzłów.
Do przewozu bananów gwinejskich Polska frachtuje statki obcych
bander, które jednak nie odpowiadają wszystkim warunkom
in plus. Są zbyt wolne, miewają często awarie. A towar nie znosi

długiego transportu i zdarza się niestety, że część ładunku trzeba

już w Gdańsku wyrzucić do morza.

Podobną ciekawostką, jak ta, że banany dojrzewają w ciemno­
ści, jest marznięcie tych owoców już w temperaturze 4-11C. Stąd
dodatkowe trudności i kłopoty przy wyładunku i transporcie ba­
nanów w głąb kraju, w miesiącach zimowych.

Ale z kapryśnymi ładunkami gdańscy dokerzy zaczynają się
coraz bardziej liczyć, zwłaszcza, że Czechosłowacja zrezygnowa­
ła ostatnio z usług pofttu hamburskiego w przeładunkach gwinej­
skich bananów i dokonuje tranzytu via Gdańsk.

„CUD — BRYKIETY"

To właśnie banany sprowokowały nowy system ocieplania wa­
gonów kolejowych, przy pomocy bezdymnych, bezwonnych 1 nie

wymagających dopływu powietrza specjalnych brykietów, których
technologię opracowali polscy chemicy, a produkcji ich podjęła
się fabryka elektrod w Raciborzu. Brykiety te są jedną z naj­
większych rewelacji Wielkiej Chemii anno 1961. Proszę sobie
wyobrazić czarny, drobnoziarnisty brykiet węglowy, ale znacznie

lżejszy od brykietów, które znamy ze składów węglowych. Spa­
lanie następuje w hermetycznym piecyku, bez dostępu powie­
trza i bez dymu, towarzyszącego normalnie procesowi spalania.
Tymi właśnie cud-brykietami ogrzewane będą wagony, którymi
banany powędrują zimą „w Polskę i w Czechosłowację”.

BANAN TEMATEM PRACY DOKTORSKIEJ
’

Do chwili przyjścia do Gdańska pierwszego transportu
bananów, a było to 13 marca 1961 roku, na palcach jednej
ręki można było policzyć rodzimych speców od spraw ba­
nanowych. Z wyjątkiem dyrektora „Banana Gdańskiego”,
który praktykował w Czechosłowacji i w Gwinei, cały
personel dojrzewalni, na czele z jej kierownikiem, mgr
Edmundem Szewczykiem, zdobywał „bananowe ostrogi”
w codziennej „tropikalnej” pracy. Ba, dzisiaj banany są
nawet tematem pracy doktorskiej. Pisze ją p. mgr Wizmu-
rowa z Katedry Towaroznawstwa sopockiej Wyższej Szko-.
ły Ekonomicznej. (ZAP)

\ . .
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Lewicowy ruch oporu wiązał się z trudem,
główną przyczyną było rozwiązanie KPP
w 1938 r.

Komuniści do tej pory nie mogą zapomnieć
tej krzywdy. Później nie chodziło już tylko
o krzywdę, chodziło o brak oparcia dla mas

ludowych, gdy zapadła okupacja. PPR i GL —

AL na pewno jeszcze szerzej objęłyby naród
polski gdyby w 1938 r. nie rozrzucono organi­
zacyjnych fundamentów polskich komunistów
i rewolucjonistów, i być może tysiące młodzie­
ży rwącej się do walki znalazłoby miejsce
w szeregach GL—AL i nie musiałoby na roz­
kaz swych dowództw „stać z bronią u nogi”
przez wiele miesięcy okupacji. Ale istniały
potrzeby świadomego organizowania się lewi­
cy i brak ośrodka kierowniczego tylko osłabił
wysiłki, i tylko opóźnił gdzieniegdzie koncen­
trację sił. Komuniści polscy, KZM-owcy, „Ży-
ciowcy”, lewica socjalistyczna i ludowa od
razu przystępują do określenia platformy dzia­
łania ludu polskiego i zadań jej awangardy
w nowych warunkach okupacji hitlerow­
skiej — w duchu postępowo-rewolucyjnym
w oparciu o współdziałanie z ZSRR w niepod­
ległej przyszłości.

W Warszawie
„Stowarzyszenie
i Sierp” (grupuje
obejmuje prawie całą Polskę okupowaną przez
Hitlera), „Związek Walki Wyzwoleńczej” (tu

powstaje w 1940 r. m. in.
Przyjaciół ZSRR, „Młot

także lewicowych ludowców,

przewodzą b. „Życiowcy”), następnie „Prole­
tariusz” i „Spartakus”. W Łodzi „Front Wal­
ki za Naszą 1 Waszą Wolność” i związana
z nim grupa młodych pn. „Promieniści”. W Po­
znaniu komuniści nie chcieli się pozbywać sta- .

rej nazwy i określili się jako „KPP”. W Lubel­
skiem wśród innych należy wymienić „Robot­
niczo-Chłopską Organizację Bojową” i „Bo­
jową Organizację Ludową”. W Kielcach i Ra­
domiu daje o sobie znać „Zjednoczenie Robot­
niczo-Chłopskie”, na Śląsku „Koło Przyjaciół
ZSRR”. W Rzeszowskiem, na Podkarpaciu two­
rzy się już w 1939 r. lewicowy „Związek Pa­
triotów Podkarpackich”, a na czoło wybija się
„Czyn Chłopsko-Robotniczy” z nielegalnym
organem prasowym pod tąż nazwą. Współorga­
nizatorami „Czynu” byli m. in. tow. tow. Sta­
nisław Szybisty, Kruczek i Teofil Witek.

W Krakowskiem — zanim lewica „ruszyła
z kopyta” — także zawiązała się nielegalna le­
wicowa robota. W Chrzanowie powstała „Kuź­
nica” (względnie „Kuźnia”), w Jędrzejowie
„Stowarzyszenie Przyjaciół ZSRR” pod prze­
wodem lewicowego socjalisty dr Kwarto,
w okolicy Zawiercia i Olkusza „Komitet KPP”.

(Jędrzejów i Zawiercie podciągano pod Kra­
ków, ponieważ po utworzeniu PPR i rozpoczę­
ciu partyzantki GL — tereny te były ściśle

związane z dyspozycjami Obwodu IV krakow­
skiego.) Organizacja ta rozszerzywszy się na

Wolbrom, Łany i Wierbkę przyciągnęła do sie­
bie nawet grupki „sikorszczaków” i przyjęła
nazwę „Związku Ludności Pracującej Miast
i Wsi”. W Krakowie świadoma celów walki le­
wica koncentruje się w organizacji „Polska
Ludowa” (od nazwy pisma). Poczęła się od

szumnego i elitarnego pomysłu pn. „Republika
Socjalistyczna”, a ta znów korzeniami tkwiła
w „Lewicowej Socjalistycznej Partii” tworzo­
nej przez parających się piórem Andrzeja Bur­
dę
od

i Józefa
Wieliczki

(Ciąg

Olechawskiego, obejmowała teren

po Dębicę.

dalszy nastąpi)
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Święta
w Krakowie
0Jcąd zdobj/ć rybę? — Mąż miał kupić szynką, nie

kupił i co terdz będzie? Krzątanie, bieganie, za-

łamywanie rąk, że tort „siadł” i nic się z niego
nie da zrobić. Ostatnie zakupy. Jest pieprz? Nie ma

pieprzu. Jest pieprz? W którymś z kolei sklepie po­
szukiwania pieprzu urywają się. Może sąsiadka po­
życzy. I tak wreszcie przyszły święta.

Wieczorem przy wysokich, sięgających pod sufit
i przy mniejszych, przystrojonych kolorowymi bań­
kami, lampkami, świeczkami zasiedli wszyscy przy
wspólnych stołach. Wszyscy? Nie, nie wszyscy. Bo
zawsze wtedy, kiedy my spokojnie siadamy w domu,
ktoś musi pełnić dyżury. W elektrowni, gazowni,
w szpitalu, na pogotowiu, w pociągu, w tramwaju.

W tramwajach zmęczone twarze kobiet i za­
chrypnięte głosy mężczyzn. Oby te święta jak naj­
prędzej się skończyły. Już nie ma sił. Ciągle tylko
siedź i jedz. Powinno się to jakoś inaczej urządzić —

gdyby nas tak zamiast wszyscy naraz zapraszali
przez tydzień codziennie inni, to przynajmniej wie­
dzielibyśmy, jak gdzie co smakowało. A tak to już
człowiekowi picie i jedzenie się „przejadło”. Atrak­
cją były oczywiście domy, w których jest telewizor.
Program był dość urozmaicony, a spikierki prezen­
towały najnowsze kreacje.

Święta w Krakowie upłynęły spokojnie. W każdym
razie oficer dyżurny nie miał zbyt dużo do odnoto­
wania. Nie było rozróbek ani awantur. Na drogach
panował spokój. Jeden tragiczny wypadek wydarzył
się w powiecie olkuskim. Pozostawione bez opieki
konie, spłoszone ruszyły z miejsca i wpadły na prze­
chodzącą kobietę. Inny poważny wypadek miał miej­
sce na ulicy Prądnickiej w Krakowie. Młody męż­
czyzna w stanie nietrzeźwym szedł po torach kole­
jowych i potrącony został przez pociąg. Ofiarę wy­
padku przewieziono do szpitala.

W przeciwieństwie do milicji, która mogła spo­
kojnie odpoczywać, Pogotowie Ratunkowe notowało
w tych dniach niespotykaną ilość zgłoszeń, przy czym

wczoraj nastąpiło ich szczególne nasilenie. W ciągu
10 godzin, tj. do godz. 17, dyspozytor przyjął 120 zgło­
szeń. Nie były to jednak zgłoszenia do chorych
z przejedzenia, lecz spowodowane gwałtownym spad­
kiem temperatury. Ludzie nie przyzwyczajeni do
tak gwałtownych skoków wychodzili ubrani normal­
nie i odbiło się to w ilości zachorowań. Bardzo po­
ważny procent stanowią zachorowania wśród dzieci.

Grypa, angina, wysoka temperatura — oto naj­
częstsze powody wyjazdów lekarzy Pogotowia.

Mróz wywarł także swój wpływ na komunikację.
W poniedziałek w godzinach wieczornych przez ja­
kiś czas nie kursowały tramwaje w kierunku na Bro-
nowice. (Zerwanie trakcji napowietrznej.)

Mróz, który wyrządził szkody w komunikacji
i w organizmach wielu ludzi, przyozdobił drzewka
stojące na placach, a na szybach malował fanta­
styczne wzory, które we właściwy sobie sposób po­
trafiły odczytywać tylko dzieci, (hg)
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Zimowa akcja
Kary

•-

o-

mó-

wy-

Dawno nie mieliśmy tak

śnieżnego i mroźnego grudnia.
Toteż i akcja zimowa Miej­
skiego Przedsiębiorstwa
czyszczania o której tyle
wiło się w jesieni — nie

pada zadowalająco.
Wypadki

Do „walki z zimą” — jak to
szumnie niektórzy nazywają
akcję zimową — włączają się
poszczególne instytucje — ja­
ko że MPO

starczającą
transportu
śniegu jak
bokach chodników tamując
ruch.

Gololedź
wie obfite

Pogotowie
wypadków, w których 34 oso­
by doznały złamań kończyn
a 335 ogólnych potłuczeń.

Mllicja energicznie włączyła
się do akcji. Posypały się
wnioski do Kolegium Orzeka­
jącego na niesfornych dozor­
ców (59) oraz na kierowników

instytucji (23). Ukarano man­
datami 242 osoby, a upomnia­
no 441.

Cienie

nie dysponuje wy-
ilością sprzętu,

i ludzi. A góry
leżały tak leżą na

zbiera w Krako-
żniwo. W grudniu
zanotowało 369

Obecnie postanowiono skoń­
czyć z pouczeniami — za wy­
kroczenia będą bezwarunko­
wo „lecieć” mandaty — od 100
zł wzwyż.

Szczególną uwagę na chód- Puścić,
niki przed zakładami pracy i

instytucjami powinni zwracać

administratorzy, jako że te

odcinki ulic najwięcej pozo­
stawiają do życzenia, są nie

posypywane piaskiem i leży
na nich zamarzły i nie odgar­
nięty śnieg.

Uporządkowanie
spraw mieszkaniowych w Skawinie

aoaad
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Więcej operatywności
Należałoby też pomyśleć o

pomocy zakładów pracy, któ­
re dysponując odpowiednim
transportem wypożyczałyby
go sporadycznie do akcji zi­
mowej.

Wydaje się, że MPO mimo
trudności musi zwiększyć o-

pcratywność, szybciej reago­
wać na kaprysy pogody.
Szczególnie przelotowe ulice
i skrzyżowania muszą mieć

ciągle posypywane jezdnie
również i nocą. Nie można do-

’
, by powstawały

„szklanki” prowadzące do tra­
gicznych w skutkach wypad­
ków drogowych.

I jeszcze jedno. Podczas gdy
np. Planty są oczyszczane,
nikt nie dba o parki czego
jaskrawym dowodem jest
choćby Park Krakowski. Nie
można w nieskończoność bro­
nić się opowiastką o zaskocze­
niu przez śnieg i mróz, (ż)

Drzewo obok Sukiennic, oszronione gałązki, zaśnieżony Rynek,
pusto. Święta spędzali krakowianie w domu.

nowych form

sprzedaży
Pod koniec 1958 roku w No­

wej Hucie był tylko 1 samo­
obsługowy sklep spożywczy.
Obecnie jest ich już 35. W 45

(spośród 80 istniejących) skle­
pów przemysłowych wprowa­
dzono nowe formy sprzedaży
— samoobsługę i preselekcję.
Samoobsługa się przyjmuje,
przynosi większe obroty; to­
warzyszy jej jednak niepoko­
jące zjawisko — dość częste
kradzieże, a w związku z tym
rosnące manka. W I półroczu
br. tylko w sklepach branży
przemysłowej w Nowej Hucie
stwierdzono 13 kradzieży, któ­
re naraziły przedsiębiorstwo
na stratę ok. 30 tys. złotych.
Na ogół jednak sprawcy kra­
dzieży są nieuchwytni. Kra­
dzież w sklepach samoobsługo­
wych staje się plagą
najskuteczniej tępić
miejscowe władze
Sprzedawcy, którzy są mate­
rialnie odpowiedzialni' za to­
war w sklepie — raczej śle­
dzą klientów, niż ułatwiają
im zakup i odszukanie towaru,
co oczywiście nie sprzyja
współpracy klient — sprzeda-,
wca. (wb)

którą
mogą

śledcze.

Fot. Uiberall

KLUB
wielu namiętności

»Czy znasz imwt.Krłkiw?-
Oto drugie — z 10 konkursowych zdjęć. Przypominamy,

że biorący udział w konkursie pod nazwą „Czy znasz nowy
Kraków?” Winni odgadnąć, co przedstawia dane zdjęcie.
Trzeba potem wypełnić kupon konkursowy, dołączyć go do
poprzednich i następnych kuponów konkursowych oraz

przesłać je do redakcji „Gazety Krakowskiej” do dnia 10
stycznia 1S62 roku. (Adres: „Gazeta Krakowska”, Kraków,
Wielopole 1, zaznaczyć na kopercie: „Czy znasz nowy Kra­
ków?”)

Cenne nagrody czekają na uczestników naszego konkur­
su...

W Prezydium Miejskiej Ra­
dy Narodowej w Skawinie od­
była się narada w sprawach
mieszkaniowych. W naradzie
wzięli udział przewodniczący
rad zakładowych ©•raz kierow­
nicy administracyjni dużych
zakładów.

Dotychczas na terenie Ska­
winy każdy zakład prowadził
gospodarkę mieszkaniową „na
swoją rękę”. Postanowiono,, że
wnioski wszystkich pracowni­
ków, które dotychczas były
składane w MRN — zostaną
•przesłane do poszczególnych
zakładów, gdzie zostaną u-

względnione przy rozdziale
mieszkań. Natomiast zakłady
pracy po zweryfikowaniu

wniosków i przydziale, pozo­
stałe wnioski, których nie mo­
gą uwzględnić w pierwszej ko­
lejności z powodu małej ilości
mieszkań — prześlą do MRN
w celu realizacji i przydziału
mieszkań z budownictwa
DBOR.

Trzeba przyznać, że Miejska
Rada Narodowa dotychczas nie
miała wpływu i kontroli na

rozdział mieszkań przez zakła­
dowe komisje. Zdarzały się ró­
wnież wypadki, że pracownik
dla „zabezpieczenia się” skła­
dał wniosek w zakładzie i w

MRN. Wprowadzało to zamie­
szanie w i tak już trudnej go­
spodarce działu, jakim jest go­
spodarka mieszkaniowa, (cm)

„Bajka 66

Teatrzyk dziecięcy „Bajka”
jaki istnieje przy świetlicy w

Krakowskim Przedsiębiorstwie
Budowy Elektrowni i Prze­
mysłu w Skawinie — wysta­
wił w ub. tygodniu nową

sztukę, pt. „Konik Garbusek”.

Teatrzyk dziecięcy „Bajka”,
który skupia 32 chłopców i

dziewczęta, przeważnie dzie­
ci pracowników KPBEiP oraz

Elektrowni — ma poważne c-

siągnięcia. W ub. roku wy­
stawiając bajkę pt. „Trzewicz­
ki szczęścia” na wojewódzkim
konkursie organizowanym
przez Zw. Zaw. zdobył pierw­
sze miejsce. Poza tym młodzi

artyści wyjeżdżali ponad 30

razy ze swoją sztuką do oko­
licznych wsi i miasteczek.

»Czekolada«

IrenaJak nas informuje
Majewska i Zofia Prządka —

kierowniczka zespołu dzięki
wydatnej pomocy Rady Za­
kładowej można było zakupić
w Bio':;ku-Białej używane ki-

stiumy, które na miejscu,
przy pomocy tutejszych opie­
kunów, zdołano uzupełnić.

Zespół dziecięcy ma już za­
mówienia na następne wystę­
py między innymi w najbliż­
szych dniach stycznia młodzi

artyści wy.jadą na Śląsk, gdzie
w tamtejszych kopalniach
wystąpią ze swoją bajką. (CM)

Zamknięcie
ul. Floriańskie]

dla mchu kałowego
Ulica Floriańska jest bardzo

ruchliwą ulicą śródmieścia, co

wynika tak z jsj handlowego
charakteru (liczne sklepy, restau­
racje, cukiernie, zakłady fotogra­
ficzne ftp.) jak również z jej po­
łożenia, gdyż sta.nowi trasę, którą

wycieczki i turyści zdążają do

Rynku Głównego i na Wawel.

Do wielkiej jednak ruchliwości

tej ulicy nie pozostaije w odpo­
wiednim stosunku jej mała sze­
rokość, co sprawia, że w godzi­
nach popołudniowych i wieczor­
nych wąskie chodniki nie mogą

pomieścić pieszych, którzy wte­
dy schodzą tłumnie na jezdnię.
Utrudnia to ruch pojazdów me­
chanicznych, zwłaszcza ciężaro­
wych 1 wytwarza niebezpieczeń­
stwo potrącenia przechodniów. W

następstwie takiego stanu zacho­
dzi konieczność ograniczenia ru­
chu kołowego na tej ulicy.

Wydział Komuimkacji Prezy­
dium Raidy Narodowej w m. Kra­
kowie postanowił tytułem prólby,
począwszy cd dnia 2 stycznia 1SS2

roku zamknąć ulicę Flariańską
dla ruchu kołowego dla wszyst­
kich pojazdów w czasie od go­
dziny czternastej do godziny
dwudziestej , tym jednak za­
strzeżeniem, te w tym czasie do­

zwolony będzie przejazd ■ przez

•krzyżowania z ul. Marka 1 ul.

Jednym z najstarszych i
dość licznie odwiedzanych
klubów robotniczych w na­
szym mieście jest dom kole­
jarza przy ul. Filipa. Każdego
dnia przychodzi tam około 500
osób. Co prawda połowa z tej
liczby to miłośnicy teatru,
który dzierżawi od kolejarzy
salę widowiskową, niemniej
blisko 300 osób przychodzi, by
przeczytać najnowsze wydania
gazet, oglądnąć program tele­
wizyjny, wypić najtańszą w

Krakowie kawę czy zagrać w

brydża lub kręgle. Kręgielnia
to aktualne hobby kolejarzy.
Po sukcesach na krytej pły­
walni i lodowisku wrócili do
zapomnianej u nas dyscypliny
sportu. Ponieważ w sąsiedz­
twie kręgielni nie ma koktajl-
baru rozgrywki odbywają się
w atmosferze
wej.

Atrakcyjne
nie stanowią
wy klubowej działalności. Am­
bicją kierownika placówki Je­
rzego Króla panującego tam
od 10 lat, jest w pierwszym
rzędzie działalność kultural­
no-oświatowa. Stąd liczne od­
czyty o tematyce popularno­
naukowej, spotkania z litera­
tami, ciągle nowe wystawy
grafiki, plakatu, fotografii no

i działalność biblioteki o 12
tys. tomach. Ta mimo wielu
czytelników zajmuje najskro­
mniejsze pomieszczenie. Aby
stworzyć jej lepsze warunki
pracy należy przenieść z bu­
dynku ZZK istniejącą tam

stołówkę.
Prawo obywatelstwa w klu­

bie przy ul. Filipa zdobyły so­
bie również ognisko muzy­
czne z sekcjami: smyczkową,
akordeonu, fortepianu i har­
monijek ustnych, zespół wo­
kalny, młodzieżowy teatr la­
lek oraz grupa inscenizacyjna.
Prawdziwą atrakcją ściągają­
cą do klubu setki przedszko-

czysto sporto-

kręgle i
jednak

kaity
podsta-

laków są wieczory bajek,. W
każdy wtorek salę widowis­
kową zapełniają młodzi oby­
watele Kleparza.

Przyglądając się owocnej
działalności klubu trudno zro­
zumieć brak opieki nad tą
placówką ze strony kolejowej
administracji. Kierownicy Od­
działu Budynków nie zagląda­
ją tam w ogóle, a planowane
fundusze na remont obiektu
skreślają lub odwlekają w

nieskończoność. Dzięki inter­
wencji . Zarządu Okręgowego
ZZK generalny remont klubu
przyjęto w plan 1962 r.- Nie
ma jednak żadnej gwarancji,
że i ten termin zostanie do­
trzymany. Tymczasem osmalo­
ne dymem papierosowym
ściany nie mogą doczekać się
pędzla,, a stoły i krzesła nowe­
go pokrycia. Jeśli nie opłaca
się zmiana brudnego pluszu,
może taniej będzie kupić no­
wy bardziej estetyczny sprzęt.
Klub jest oknem wystawo­
wym instytucji i nie należy o-

szczędzać grosza na

schludny wygląd. (Zyg)

# PRZEWIDUJE

jego

Wyżowa pogoda, która zawi­
tała do nas w ostatnich dniach,
przyniosła falę ostrych mrozów.

Rtęć w termometrach spadła na

granicę 30 st. poniżej zera. Rekord

padł w naszym biegunie zimna —

Nowym Targu, gdzie w nocy z 23
na 26 bm. zanotowano aż... 36 st.

A oto ciekawe zestawienie tem­
peratur z godziny 7 rano w dniach
25 i 26 bm.: Kraków —20, —27;
Tarnów —22, —25; Muszyna —28,
—30; Nowy Sącz —22, —30; Nowy
Targ —30, —34; Zako.pa.ne —24, —20

stopni.
Dziś środkowy Atlantyk, Morze

Czarne i Morze Śródziemne oraz

Skandynawię i Finlandię pokry­
wają układy niżowe. Reszta Eu­
ropy i Atlantyku znajduje się
nadal pod wpływem wyżów.

W związku z tym u nas wystą­
pi zachmurzenie duże oraz zam­
glenia i mgły. Mróz załamie się.
Nastąpi stopniowe ocieplenie.
Temperatura najwyższa w dzień
od —5 st. na Śląsku do —12 st. na

wschodzie. W nocy najniższa od
— 15 do —20 st. Wiatry słabe,
zmienne. (orl)

W Filharmonii

CO GDZIE
KIEDY?

Grudzień

CHIRURGICZNY: Kopernika 21;
INTERNISTYCZNY: Kopernika 15,
OKULISTYCZNY: Kopernika 38,

Program dla dzieci — 15; „W
samo południe" (USA, .14 lat) —

17, 19. WISŁA: „Fernand Cow­
boy” (fr., 14 lat) — 11; „Ich wiel­
ka miłość” (USA, 18 lat) — 15.45.

18, 20.15. MASKOTKA: „Stara for­
teca” (radź., 12 lat) — 11; „Ma­
rianna moich marzeń” (franc., 16

lat) — 15.30, 17.30, 19.30.

DYŻURY
Środa
Jana

iwn

Grzegórzek z udziałem
i MO znalazły większą
słodyczy przechowywa-
w nieodpowiednich wa-

Ostatnio kontrole przepro­
wadzone przez pracowników
stacji sanitarno-epidemiologi­
cznej
PIH

ilość

nych
runkach, bo w wilgotnych pi­
wnicach. Słodycze były zaple-
śniale i, jak się później ©ka­
zało — fałszowane. W jed­
nym z kiosków prywatnych
na Rondzie stwierdzono, że

właścicielka jego sprzedaje
czekolady w fałszywych opa­
kowaniach, które nosiły na­
zwy nieistniejących fabryk.
Zawartość tych opakowań od­
biegała daleko od zapowiedzi
drukowanych na „okładkach”.
Właścicielka kiosku została a-

resztowana.

Stowarzysze-
Mechaników
na terenie

Koncert Muzyki Rozrywko-
Krako-
o godz.
Stefana
znako-

• wcj — w Filharmonii
wskiej w dniu 30 bm.
19.30 pod dyrekcją
Rachonia z udziałem
mitych solistów Barbary Nie-
man i Romualda Spychalskie­
go artystów operowych. Mi­
łośnicy muzyki operetkowej
będą mieli możność usłysze­
nia najulubieńszych utworów
Jana Straussa i Kalmana, Lar-
ry, Enesco oraz fragmenty z

„Opery za trzy grosze” w

wykonaniu Orkiestry Filhar­
monii Krakowskiej. W pro­
gramie arie z „Zemsty nieto­
perza” z „Hrabiny Maricy” i
inne.

Koncert o tym samym pro­
gramie, odbędzie się 29 bin.
w Nowej Hucie w sali Teatru
I.udowego o godz. 19.

IM. SŁOWACKIEGO: „Zbójcy”
— 19.15; SALA KLUBU ZZK:

,,Kowal, pieniądze i gwiazdy” —

19.15, (jutro — to samo); STARY
TEATR: „Jaką mnie pragniesz”
— 19.15, (jutro: „Zamek w Szwe­
cji”); KAMERALNY: „Śmierć
gubernatora” — 19.15 (jutro: „Ko­
lega”); ROZMAITOŚCI — nie­
czynny, (jutro: „Pan Twardow­
ski” — 18; RAPSODYCZNY, LU­
DOWY — nieczynne; MUZYCZ­
NY (Sala Domu Żołnierza): „Kry­
sia leśniczanka” — 19.15, (jutro -

to sarno); GROTESKA: „I ty zo­
staniesz Indianinem”
tro: ..Tomcio Paluszek

Dietla 76, Rynek Główny 45,
Lubicz 7, Długa 88, Kościuszki 18,
Pstrowskiego 27. Nowa Huta
Al. Rew. Październikowej 5.

Mctor zamarzł. Nic dziwnego
mróz — 27 st. Celsjusza.

Fot. Uiberall

0 lepszą organizację
produkcji

Z inicjatywy
nia Inżynierów
Polskich (SIMP)
całego kraju zorganizowano
kursy ekonomiki j organizacji
produkcji. Ośrodek szkolenio­
wy znajdował się w Warsza-

® MAŁA KRONIKA @ MAŁA KRONIKA @ MMA KRONIKA $ MAŁA

W czwartek 28 grudnia 1961 r.

o godz. 11 w Sali Portretowej w

gmachu Prezydium Rady Narodo­
wej Plac "Wiosny Ludów 4 odbę­
dzie się posiedzenie Komisji Ar­
chitektury i Budownictwa Rady
Narodowej w m. Krakowie.

*

Również w czwartek 28 grudnia
o godz. 17 w Sali Portretowej w

gmachu Prezydium Rady Naro-

dowej odbędzie się posiedzenie
Komisji Zdrowia Rady Narodo­
wej w m. Krakowie.

*

Krakowski Dom Kultury za­
prasza stałych bywalców na tra­
dycyjną zabawę noworoczną

dniu 31 bm. o godz. 22.

Zaproszenia można nabywać
sekretariacie KDK od dnia

XII. br. *

w

w

28.

Wydziah Spraw Wewnętrznych
Prezydium Dzielnicowej Rady Na­
rodowej Stare Miasto w Krako­
wie zawiadamia prowadzących
meldunki (administratorów), że w

związku z ciążącym na nich obo­
wiązkiem dostarczenia

osobom meldującym się,
winni nabyć począwszy
2 stycznia 1962 w Biurze

cji i Kontroli Ruchu Ludności

Kraków, ul. Miodowa 11 w godz:-
nachod8do12.

druków

druki te

od dnia
Ewiden-

wie, natomiast w Krakowie
jeden z (kilku punktów konsul­
tacyjnych. Kurs, zorganiizowar-
ny systemem zaocznym trwał
1,5 roku i obejmował 14 prze­
dmiotów wybitnie związanych
z produkcją i metodą plano­
wania organizacji produkcji,

W Krakowie kurs ukończy­
ło ostatnio 31 osób — inżynie­
rów i techników wojewódz­
twa krakowskiego z Zakła­
dów Budowy Przewodów i
Armatury (Kraków), WSK Dę­
bica, Fabryki Narzędzi Wiert­
niczych z Krakowa, Zakładów
Mechanicznych i M-7 z Tar­
nowa, WSW Andrychów i Od­
lewni Żeliwa z Węgierskiej
Górki. Kierownikiem kursu
był mgr inż. Ryniewicz, a dy­
rektorem ośrodka — inż. Zie­
liński z WarSzawy, który wrę­
czył dyplomy ukończenia kur­
su. (wk)

(ho-
18

WOLNOŚĆ: „Sto kilome-

(wł., 12 lat) — 15.45, 18,
WARSZAWA: „Les Girls”
16 lat) — 13.30, 15.45, 18, 20.15.

„Historia żółtej ciżem-
7 Łat) — 15.45, 18; „Mlo-

(jap., 16 lat) —

,,Wielki błękitny

UCIECHA: „Piękna tancerka”

(fr., 18 lat) — 13.45; „Długa noc

1943” (wł., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15.
WANDA: „Manneken-Pis”
lenderski, od 12 lat) — 15.45,
20.15.
trów”
20.15.

(USA,
APOLLO
ki” (poi.,
dzieńc-za miłość’
20.15. SZTUKA:
szlak” (fr. -wł., 16 1.) — godzina
15.45, 18, 20.15. MŁ. GWARDIA:

„Liga gentelmenów” (ang., 18 lat)
— 15.15, 17.30, 19.45. WRZOS: „U-
rzeczona” (USA 18 lat) — 15.45,
18, 20.15. KRAKUS:' „Ruda Julka”

(fr., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15. —

ZUCH, ISKIERKA — nieczynne.
CHEMIK: „Śmierć.na klęczkach”
(fr.) — 19. dom Żołnierza:
, Faustyna” (szwedzki, 12 lat) —

15.45. — KULTURA: „U progu
ciemności” (ang., 18 lat) — 20.15.
MIKRO: „Gorsza miłość” (węg.,
16 lat) — 17 .30, 20 ROTUNDA: „Je­
go ekscelencja pan Dupont” (fr.
12 lat) — 16, 18, 20. — TĘCZA:
„Dzielny wojak Szwejk” (czeski,
14 lat)
WIEC: „Romeo i Julia” (ang., 16

lat) — 17, 19. ZDROWIE: .Koły­
sanki” (radź., 16 lat) — 19. MELO­
DIA: „Siedmiu złodziei” (wł., 12

lat) — 12; „Fernand Cowboy” (fr.,
14 lat) — 15.45, 18, 20.15. KLE-
PARZ: ,,Cyra.no de Bergerac”
(USA, 12 lat) — 11; „Słaba płeć”
(fr., 18 lat) — 15.45, 18, 20.15. MI­
NIATURKA: „Przegląd filmowy
nr 7”; „Gdzieś w Warszawie”;
,Wielki połów” — 11, 12, 13, 16;

Gcdzim.a Radiowy Przy­
jaciel Rolnika. 12 .05: Stan pogody
i wiadomości. 12 .15: Swojskie me­
lodie gra Zespół Harm-onistów. —

12.35: Piosenki ludowe z regionu
pomorskiego. 12.45: „List ze Ślą­
ska”. 15.00: Ludwik van Beetho-
ven — Sonata fortepianowa Es-
dur op. 7 wyk. Artur Schnabel.
15.30: Audycja dla dzieci star­
szych. 15.50: Melodie rozrywkowe
gra orkiestra Lesia Baxtera —

16.00: Wia-d . 16.05: Parada gwiazd
z płytoteki Ryszarda. 16.25: Radio
•— reklama. 16.30: Rzeszowskie w

literaturze — aud. w oprać. Wie­
sława Głowacza. 16.50: Wiadomo­
ści Ziemi Rzeszowskiej. 17.00: Ra­
dio — reklama. 17 .10: Utwory for-

tepianowe gra Maria Bjlińska-
Riegerowa. 17.25: „One też wal­
czyły” — aud. w oprać. Jerzego
Jaworskiego i Konrada Wojta-
sińskiego: 17.45: Dzień, krak. 17 .55:
Krakowska Panorama Muzyczna.

18.30: Wiad. 18.35: Ekonomiczny.,
problem tygodnia — „Azymut 45”.
18.50: Audycja oświatowa. 19.05:

Muzyka i aktualności. — 19.30:

„Śniegi Kilimandżaro”, słuch, wg

powieści Ernesta Hemingway’a. —

20.30: Felieton muzyczny Jerzego
Waldorffa. 21 .00: Z kraju i ze

świata. 21.27: Kronika sportowi.
21.40: Gra orkiestra taneczna Pol­
skiego Radia. 22 .10: Audycja lite­
racka. 22.30: Melodie rozrywkowe
na organach Hamonda. 22 .45: Z
twórczości młodych kompozyto­
rów czeskich — aud. słowno-mu­
zyczna. 23.20: Muzyka taneczna.
23.50: Ostatnie wiadomości.

Godz. 10.00: Film fab. prod.
skiej „Krąg”. 11.45: Przegląd
sy, 11.30—17 .20 — przerwa.

17.30, 19.30. ZWIĄZKO- Guzik j pętelka. — 17.30: Wiem

wszystko o budownictwie i urzą­
dzaniu wnętrz. Telekonkurs dla
dzieci starszych. — 18.10: Klub

Myszki Mfki. 18.55: Wszechnica
Telew. z cyklu: „Człowiek i jego
dzieło”. Darwin. 19.35: Dziennik
telew. 20.00: Drzewko mądrości —

teleturniej. 20.30: Peryskop rok
1961. 21 .10: Film kryminalny prod.
angielskiej „Nieznajomy nie zo­
stawił wizytówki”. 21.40: Dobranoc
tato. 22 .10: Ostatnie wiadomości.

cze-

pra-
17.20
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